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błnctiany, pierw szy : u  60 h. — Z a ł ą a a i W  do „Nowej Reformy* (prospekty, cyrkuł r. 
r*s, ogłoszenia l  k. p.j przyjir.u;* się i»  cenę ń koi on od 100 etrzcmpl. dla zaant jsuowyo* 

a 1 kor. od !00 e js .  dla miejscowych prdnnmer&roniw.

m m  f a o a i f l  g u l i i t e f .
K raków , 20 ózeaTWc-a.

' Cła m upa-dł z- pow odu mie-tyłe własTiyioh L ę- 
td-ów, ile  z j-oiwicwłu B raków  sw ojej fe iittry  md.ni- 
SŁeryainiej. Był za, aie-Udim ]Wi-©m m  tminiijshra-, 
ma.jacęgo rząd-z-ić ;z p a r b r e e n to i  luldiewyim. P-ray 
tern 7j%- ioah> w e g r ią t  ~l diz,ieii'z.kiy rząidaearia. 
A  b rak  •zaa-jyniośii e k  meiktajiiyieli finktów żyieia 
ipaiistwowegio uldterzal iy nim w^zyistlnk-b, klót-zy 
w k w e s ty .u h  jto litycsnyck  2 nim ą i f  sitykali. 
Dość .po-v' .eiikiho - żo d c  pióro landlzc niadtuwiRio, 
p r s y  aptssclMWkś&i % kofl-feroncyj a  .prozy- 
dy iim  K ola polsk iego , lip. Clam SdSoirtt^tmł się 
teJefoCiiiCMie o 'zakresie djzi&huihi joinistiiai — 
d la  G alicy i... ,

Jeszcze •o.staóiui: p ro jek t, k.tóiyim Okam jsrfr. 
g n ą l raiłem ;ć isms&jc S'tanio.wujfeo, 6lyawiyf nam iar 
pci\vcła.nia m  ^ietlinuiu ankii&trów- .rodakow  i 
Sbwoj seitiu z nieli r.0'd'zaju rad}- narodowośćro~ 
w.ej w —  ntdi/ie mimiiiśi&fióar, św iadicaji doiwodinic, 
yai|dj Si,let'.o :m iło  'przeiinyśiiiwal do  końca, i ja.k 
w ygrune.ie m&a/.y Jekloo bra l Jur. Clam maj-wa/* 
Miiejś-zę i «ii*^>infetó^aa zarafeora jwoW einy rzą  
daon.i* w Andtryi.

N ĵpdy joftzcoMj .bdjMzra .wiola, [ geswrł-'
ai&mai. nie yziy w .pa.rzo z —• .amróej96% ekspe- 
ry.emicyą. u .uicśi m  di-u... Ka kej Bipinzotcizluotści 
Cla'in '-miął. A z pod  niim jogo gubDoeitu uja.waiiła 
Rę s te ra  {ttl^jSai, że iprrzy dizLiejt-^yim sikładaie 
i sita-nktaiiiiZi* \.ui«urya mi.e ty lko  przeciw* Polaikoin, 
d e  kiikże buz •Po-łako.w nządaić ado aaoź-na. Kio 
winzunca iSritf ••C-Łapnoiwi, że rshm te j s®l;iBki .piróbo- 
Wał. Przo-ciwnio. cikazytitul ord odŁ loońca- kw io- 
:ąi»‘ d  u le arozimiśeime d la  togo ełeanemte-niegio 
fajkta 1 rc'bii w ielkie w ysiłki, aby' uczynić z&- 
diO'.tę i|iiynq..c.eumi turii .wiskaaattiBU'. .Nie m iał jc- 
djuakoiwO'7. siły , d<l»y .oldiicbićdc, oo. .przociw temm 
przykaizcjiiiid |}.,i'zetz tozy  kt.taj ,wloginy I ni-eodipo- 
waeiaizjIâ i.yicJjŁ irz^tŁuw agTzeiszo,n,o. •

K o ło  ipoMkire ipclatehwą isiwioją d w io d  Lo, żo 
Bebaey ainio*1 ,są .josKcizo mr ketm .ipotobwie ,.tuno. 
quaiiui£ó nogligeable^, .0 k tó re j w y tańcow anie 
z paato«fci:i|iift byl& ilotlo 111)020 sb; kosie . Jcisk ko 
ręz-miit'i.t, ipicildylkr Kcdoiw-ej Av7cż.ny i  Apicłką. diO' 
niiotóckć dila;' (pirizyizaliośei amaijłpcy, a'CŁkioIivA"ie:k 
iyjko ucgatj, Aviiy. 1 Avla.śnie d la  le j aiegatyw oości 
teSP raalaży sf.ą 'wyblbiiz-ogiać Aiioaitó bryuimfn. 
Był om bfiwietni W  ty m  wppaoiikm Od.nlo-
W M   J uyieiiiin.i.cim, k tó ry  g ,  ars ,u
tairlnicięjo ei ipeiinme Iwe Kinal. Pozyity^sAmyticli k o rz y ­
ści flWzftMittet te n  d la  tod l mw pizedistba/ika-. A g d y . 
by się chciało kw estyę  uzasadinionego1 pres^bigeu,
0 k tó ry  bu elifcldiziiloi, ląc-izyć zmiakicnu róiMnamia 
z Joor-EjTŚc,i;i;iriii. ireultaelmi i  iwiajżmcrnid, bo (poibrzo- 
l>aby isbAymcSizić; że ujaiAYinflicniie. i  AA-ykazamio te ­
go ipro-dćg-ou .cku/piioino Stt5)»K:o u tra tą  bakiicb 
korzystaj, jaik be waizyistJuo, k tó re  izaiwd^alyi się 
w izn .mam p.',jni,io iz ą d u  Ciiiaima dio K oki p o lsk ie ­
go z oslabuicli dni kw ietn ia . Więc, by t tu  poAATÓt 
db m jmijceitiaiikia .cy.wijlinego-, leyfeu •amiama syiste- 
niu icKtąd i/stiiKiejąeago, byty iwypfeity*aniaieiziao 
zia śiwdidlcizcłiiiiH nAiojcume i  w-jidaitmiejjlsiz© k re d y ty  
na jo&jR ..ł(0‘wę k ra ju , b y ły  'AMreSKicie ta k ż e  i  ihine 
waiżmo *z«'CEy. P o  ;wtezystik,o e ę ó & o  t.eaia'a objęte 
av inajleipiśzyim mazie jeidmym AAdetikim ipyitajiiii- 
Mecui, bo jeiytmialiocpumiwiluipodjabinomi, a b y  iprzej- 
ścioiW'- g’;ub:ii>e(t azofóńr seikcyi c-ljM ł .i mógł 
podjąć i Acykomać .ten po te tó  ipjricgraim Claind.

T a k  jię  okoliczności różne złożj, ty- że hr. 
CSamSłwii n ie  nbogto Kolo- p o lsk ie  d ać  budżetu , 
jafckoiiwiiek on  dg siwej is,bromy daw ni bo i  taimto
1 jeSIzdze co  iimnegKh, .Se-iiuloiroAci izttś Koło tern bu- 
dżłeit d a , eflraw żo sw ej fitmocy 'dla1 K ota * k ra ju  
Rio wcizyiń CiTL ipralAotlo.p'Oid'oil>iiiie uje, la b  ta u lż o  
uietwiole

ifożaaiby z togo  pOAAmd.il snuć  rozunaito m yśli 
O cel:0!W'Ośei i  irealiźmio poliitAlloii K oła, k tó ra  dio- 
ipnowswdtefi dio takSc-h reziiilłia.tóu. A le wtszysitjkie 
te  nnyśli p o k ry ć  imuei ówisudiomość fak tu , że po- 
lit-yikia: la  od,zv,sikała d la  Biolaikó!w ich ąirzediwo- 
jenme stairuo.AAdlsko .A\r .piarlaimetoiC-ao i  'pańsitwiie, że 
ekisij^orymointailiniio .doiwiiodla', iz Poiaicy S  madnl 
w ielkością, r.tóra, AA'y;puisiziCTioiii a  KUolitank-u,; 
ucEyini ,go izaAA-szo fateizyiiY-yim.

i'en  f ;lk:t zo s ta ł stnrimlłaoroy. Jakikolw iek wio- 
boe przejśclow ego •gabiinobu idw  Seiidtoii a m a tem 
fa k t AYięccj tcoretyczmo'zmaiCEomio, bo jednak  
należy .giO' zapiiteać i \v ipaundęci ulcw abć już ;clioć- 
by dilatego., a b y  dinigi rate izbyt ly o ą P  sbAvior- 
Jizlć e^siporyinemitalnio nie1 b y ty  potirzcba:. — 
t/ksiponyimo-uty tek io  bonvu«in s ą  ziaiwsze .poląciziO- 
ne z p CAAinym kcozteim 1 Ęfw-nyn* AA^siłkiom. 
k tó ry  .sikicrOAAtiiuy AYsticnę zadaii p'0'zyityAAiny'o-li 
m ógłby ta k ż e  i pozy tyw no  p rzynieść  koirzyśok

J a k  je st tak jest, ikrótkn a ło  buirzJjswa, opolKi. 
w',ziajeiinne-g» naistrajainki s ię  jpiW^yj av K o ło  i  K o ­
ła  w  rządizie i  pairlaimcmcie, zakoiioizomia. A u -  
sfcrytt iBft ,»oaa v rząd, zdubny w co lą  bim iokra- 
tyciziną .dizieiwlcizość i beiziuSioibo.wość, k tó ry  jest. 
p o lity czn ie  d o sk o n a lą  .,Tes nuUluis'’.; -Stół jest 
o czyszczo n y . Mor/rna g rę  zaicząć na j io t o . tym  
raizern ju ż  n ic  dla —  cdegnuiais&Sśę, ale d la  w y ­
grania...

trak d łu g i raą'd>z!ił gw^ałteon i  av sposób apnzooziiiy 
z konstytui&yą, Jhj m iojsoe aiaś jag a  0-
beany  rząd  puiz-ejAoliowy, ,powołamy jedyn ie  do 
załaitwióiiia kianiocznośloi .paiistAyowymli: K oło w 
duchu  uchw ały  sw ojaj z 16 czerw ca fcr. now e­
m u tomu rządow i prov izorymu budżetow ego 
n ie  odmówi, av przeŚAvia.dczeniu, że znane postu ­
la ty  K uła zostaną uw zględnione.

Kola polskie za budżfctism.
(Telefonem ).

v odeń, 2G czerwca/.
Na AAiczorajszeim posiedzeniu  ikomisyi pniia- 

inembamej K ola j.łolski&go zap a d ła  uchwała 
przedłożenad pełnem u jK4#u *vffl*otj(kją av myśl 
k tó reg o  Koło ule bodafe dytskusya ir»yówłoki ło 
aałabwioniki prow tyoryurn budżebow ego i zapriO 
pouLije stiiinawiisko to  kucżo innym  stronni- 
raw om  ] iby . Prozos K oła  oiŚAYiiadozyć m a w 
lAbfó, że  skór.) usteipił iz a d , k tó iy  nrzoz ozas

pteiydytim Rola u ptetyfesfo 
mlnlsfrm
(Telefonem).

W iedeń, 2G azer\A-oa.
Prożyldyum Koiła polsikiego ^łi-zodstawiło 

AAtciżoraj prezydonEOAAii m inistrów  drowi Seidle- 
.ujwł p o s tu la ty  K oła, do tyczące  k ra ju , a w 
pierwszymi rzędzie zniesienie rządów  w ojsko- 
w ych w  G ałicyi i zam ianow anie nam iestn ika 
ayr/ih iego , tudzież znane żądan ia  n a tu ry  go­
spodarczej,

D r S o i  d l  e r  ośw iadczył, i e  ay k  westya-ch 
pdwyiżtey&h zajiituje -życzliwe stancYcasko.

Blok nfemleck? rozbiły,
(Teł. c. k. Biura koresp )

W iedeń, 2G czerwcu.
>dvan'espoincłon!z A ustria^  doinosi:
Klub 'cłiirześcijadakio-socyaLnych posłów  do 

paThiiinenbu b Tynolu pO'St.ano.AAdł jednom yślnie 
w 'proponowanum  piize.z niemiooki Związeic n a ­
rodow y utw orzeniu  iwiełkiego b io k u  nieimiec- 
kiogó, obejniaiiącago W szystkich q)0,sIÓAv, rnó- 
AY-i<ą"cye.h język iem  inleanieckmi, nie brać udzia­
łu  ze AYZgiędrnv tak ty czn y ch  i program ow ych. 
Iłówmież jednoimyślnie wiszy^cy członkoAYie k lu ­
bu w ypow iedzieli isi-ę zW tom , że w5'zy:scy ni<> 
mreciey inie&zuzańscy posloAAue, w ienn’, ąiaństwni, 
jpówiluni się  u tą c z jć  do  w spólnej pua-cy go,3ipo- 
datraząj.

wisnig ptłurłnifica] asiffiMMii'
(Telefonem t

W iedeń, 26 ozeirwca.
Uo do śtenow iiska S łow ian ipodiwlnimfwylah w  

apraiwie bud żetu snpaidnio u-cliwała d op iero  dzi­
s ia j ramo. Zdaje ąm  jed n ak , że więfesżość 'zmie­
ni dotychazaisawo sta.Tuo'wi.sko i o ń w fe icay  się 
.za giosowaiiLem rM  prow izoryum  budżeborweim.

Program praoy parlasnesitu,
(Telefonem ).

W iedeń, ?G ozorAYca.
ZvA-iązok .narodow y n iem iecki tudz ież  Zjodno- 

icfzeuio posłów  chi-zośoijaiisko-spoloozmych w y ­
raz iły  życzenie, by w ybór delegacjo  odbył się 
dn ia  3 iipca n a  posiodzonl1' AriocBocmom. O bra­
dy d e leg acy ' m ają  się  mozpocząć <łop:ero  17 li- 
!pca. Stironiiiotwa niem ieckie p ra g n ą  też , by 
p o d a te k  od zysków  W ojennych za ła tw iony  był 
jószcize pcidazae sesy i lobniej.

P rog ram  prac- parlam enG i praedśbawńłby sic 
tedy  w  sposób następ u jący . \V torck. 2G azoin-,- 
e-a: p.roiwirzoryum bndżotOAAo. Środa, 27 czerw ca: 
pnzedlużonio mamdaÓAY. CzAA-nrtóty 2S czer.wca: 
pionYc&ze ozybanie pOjdablcu od zyskó\Ar AA'0jen- 
nych. W to rek , 3 Iipca', n a  posiedzeniu Avi-oc.zcr- 
nem : W ybór delogaioyi. ftroda, 4 lipea, d rugie  
i t e a c ie  czytaiaie p o d a tk u  od zyb:kó-v AYojcm- 
.nyc.h.

^Tizlm panów  izałaŁwitalty av tym  oznśio rów- 
nic.ż swoj 'pbogkam. W  lipc-u i .sierpniu p rą c i-  
w a ly b y  już  ty ibo 'konn isyc, d ty  u trzym ania cią­
g łości p racy  iparłamonDU.

Z Izby panów.
(Telefonem ).  — '

W iedeń. 2G czerw ca.
P lenni na posied-zemio lab y  .pa.nÓAY odbędzie 

się w  czAVai:tak .0 godzi,nio 3 po po łudn iu . Po 
przedista-rwianhi gab inetu  rozmocz nie. się d e ­
bata  budrżetOAi a. P rezy d en t m intslrów , d r  ftei- 
d l tr ,  'Odlwieidlził wczioraj prozydearta Izby panów  
ka. F n ers to n b crg n  ’

fssuB to aSWwjcfi' mtefSfSw.
(Tel. c. Ł  B iura koresp.)

W iedeń, 26 czerw ca.
D zisiejsza „W iener Z tg1, og łasza p ism a ce­

sarskie, dotyczące zm iany gabinetu.
Piśm o odręczne do Clam. M artiniea opiewa:
A czk o h iick  w polni u zn a ję t pOAćody, iPóre 

P a n a  sk łon iły  do złożenia av łdoje ręce P ańskie­
go pełnego odpOAAdedziainości urzędu, ty lko  z 

tru d e m  i z praAYdzirAym żalem  zdeoydaw ałem  
się 'przychylić do P ań sk ie j p rośby  o dymi3yę.

Zwalnia jąc P a n a  niniejszem  w  łasce z urzędu 
Mego p rezy d en ta  m inistrów , wdzięcznie 'wspo­
m inam  pełną zaparc ia  się i pa tryo tyczną  ofiar 
ność, z ja k ą  Mnie i państw u  w śród  szczególnie 
trudnych  okolk zności uddał P a n  saa-o cenne u- 
sługi. P ań sk ie  go rące  p a try o tj  ozne uczucie i nie 
m nie u P ań sk ie  b o g a te  doświadezeniia i Aviodza 
sk łon iły  Mnie^ swego czasu  do poAAmlania P an a  
do ra d y  Mój^j korony . Sądziłem , że najAAyższe- 
go urzędu panstwoAA'ego n ie m ożna poAAÓerzyć 
ay h 'psze ręce. ^ 'ę o o k o  i szczerze m uszę żało- 
Y/ać. że polityczne s to sunk i Mnie i p .m stw u od­
ję ły  T ańską cenną Arspółpracę.

B ądź P an  pew nym  w  dalszym  c iąg u  Mesro

nieograniczonego ocenian ia Go, na  znak  ay" ło ­
my czego nadaję  P an u  z uw olnieniem  od  ta k sy  
AAdclki k rzyż  Mego orderu S tefana.

W  pism ach odręcznArch do u* typujących mi- 
nistrÓAY % rraą»  im cesarz na jg o rę tsze  podzięk.o- 
AAranie i pełne uznanie za. ofiarną, w j^ i ta ą  dzia­
łalność i naoaje  B aernrcilherow i AA-ielki krzyż 
c-rderu Leopolda, poAAmłuje geciTał-pułkow nika 
G eorgego i F o rste ra  do Izby  panów, jako  doży­
w otnich członków , n ad a je  H u .sw kow i i T rnce 
order Leopolda I. k lasy . SpPzm ńellercw i stan  
baronoAA ak., poAAoluje bar. H andia do Izby  pa- 
nÓAY jako członka dożyw otniego, n ad a je  Sclion- 
kow i i PrbanoAYi order żd azn e j k o ro n y  I. kl.t.-y.

Go się. ty czy -G eo rg eg o . Forstcńa. llu sn rk a , 
T rnki, Spitzm uellera i I la n d la -e esa rz  zastrzega  
■sobie ich pomo-wrie użycie w  służbie.

Dalsze m sm a odręczne do tyczą sk ład u  now e­
go gabinetu .

P rezydentow i minislrÓAY Se.1 UcrorA i n adał ce­
sarz rów nocześnie z nom inacyą na p rezesi mi­
n istrów  godność ta jnego  radcy

Hr. Ctem Martinfc
(Telefonem ). -

W iodeó, 26 czerAA-ca.
Hr. Cla.m M artinie, k tó reg o  cesarz zan iL no- 

wiał ipulkoAA-reikieap, objąć nrrJtił-iąd genor.il gu­
bernato ra  Gzaciimgóry, ,z siodeibą w Cotynii.

W rzenie w  Peferr[iurg ii.
(Tel, c k. Biura kerottf.)

P e te rsb u rg , 2 G czorrYca. 
N.LOZAvykle Iiozne zgromaidzenie żo łn ierzy  t s j -  

’&synialist&w, odbyte  ditin 21. brn.. aiproboryu-h) 
rezolucyę, .w-edług. k tó re j dnia 23 brn. mmi się 
oidbyć m anifestacya  arm ii przeciw  prow izorycz- 
nerua r /ąd o w i. Naistępuie- a P  domiacłi skdiicy 
ni.a.rsymailiści k a z a li r o .c p ić  n as to p u ją ic  o 
dezw y:

^Kiupiiciliścd, k tó rz y  celow o d ą ż ą  do  d a t e g o  
p!iO!waidizoii;i,a Avo}ny, poiwięk^-ają drożyzno" i 
nsedtos-tałek i ay ton  .sposób .przybliżają konw re- 
wóhacyę. R ząd  łym ezbaow y j-ammie (popie’ .; 
•wpływ top itn liis lów  i mioez/ig.łfistwa. Nasza 
cionpliwiość w yT zeiiprh  się. ‘ W zyw am y •więc 
'AAMSęijł ty rre  i robo *■ ni ca 1 ng . *i.
ee z okrzykiiom: P recz  z Dmr.ą, precz z IG m ie­
szczańskim i m inistram i, precz z anarch ią , precz 
z w ojną i C hcem y efcleha, chcem y pokoju , chce­
my Ay&Jności!*

W obec tych  w ydarzeń  rząd prow izoryczny  po 
poisicdzonii', odbytem  av nocy kalzal rano 7 5- 
rozicpiać OAłoz.wy, w z jw a ją c e  ludność, ab y  się 
zaidiOAYyAYała £fp'ClvOjn.kj . o raz /aw kdasin isjąec, 
żo łDa.żdia próba. gAA-ałtu będzie najenergiczniej 
■stłumioną. Z d .n ig ie jastrony  k ongres R ad y  ro ­
botn ików  i żołnierzy AvydaJ Avspólaą odfcZAyę, 
w zyw ającą w ojsko  i ro’>ot:uków, ab y  w dn iach  
23, 24 i 25 hm. nie wychodzili na ulice t rJ.y  się 
poAYStrzymali od Avszelkieb '.{emo,istracy,j któ- 
reb y  m ogły  Avyjść ty lko  n a  KOszyść k c tń trfe w t 
łaey i

żyw ą k o ło  Ailłes, na w schód od C rronne , na za ­
chód od Suippos, k o fo B ipont i n a  leiAym brze­
g u  Mozy

Grupa: w ojsk  ks. klbrochaa: Nie było żadnych  
AAŚęks: ych  działań  bojowych.

W czoraj zestrzelono  przeciw nikow i 8 ap a ra ­
tów  i 3 balony  n a  uwięzi

W sc h o d n i te r e n  w o jn y .
G u-ałiow ny ogień  n ad  g u m ą S trypą  i tm ędzy 

Z łotą L ipą a N arajów ką. T u  nasze w ojska  atu- 
kow e AYzięły jeńeóAY z rowĆAY rosy jsk ich . W 
K arp a tach  działalność bojOAia by ła  na  pćłr.oc 
od K irlihahy  żyw szą niż zw ykle.

Frcmt ni a  c e d o 11 s k  i: N ad jeziorem  Do-ran 
ay rów ninie S trum y  przyszło kiśkakroŁnie do 
s ta re  ang ielsk ich  oddziąłÓAY bojow ych z poste­
runkam i bułgarskim i.

Wer wszy genera lny  k w stc rir is trz  
L u il e n 3 o r  f L

K i f f l n i a l  i i i i i f o - s i f t i K K i .
Clei. c. k. B iura  feorpsp.)

W iedeń, 20 czenAieia. 
U rzędowo ogłaszają dnia 25 hm.:

W sc h o d n i te r e n  w o jn y .

N a k ilku  m iejscach żyAva d zla ia łncść  ariyie- 
r j i .  W  odcinku  od N nrajów ki do  Zborow a nie­
p rzy jac ie lsk i ogień znOAYU '.Yzmóg! się znacznie 
. m iejscam i je s t planow o p o d trzy m y  wany.

N a północny  -wschód- od Brzeżan zapalono 
strza łam i jed en  n ieprzy jacielsk i balon na UA- ięzi.

W io sk i i p o lu d iu o w o -w sc h o d n i te r e ń  w o jn y .
Bez zm iany.

Szef sztabu generalnego.

I m m M  f i i i i l f t i .
(Tet C. k. IJiurs itoresp.)

Berlin, 20 'CzorAAica,
B iu ro 'W olffa  d iew si: W ielka głów na kw ate iii 

og łasza  dn ia  25 bm .:
!

Z a c h o d n i te re n  w o jn y .
G rupa 'AYoj.sk k s . I lu p re c h ta : W  odcinku 

D uene i m iędzy  łse rą  a  Lys w a lk a  ogniow a by­
ła  AArczoraj AA _m ożona i tn v a !a  aż do nocy. Od 
' anału  La B assće do południow ego brzegu 
S carpe d z irłah io ść  bojoAAa by ła  rów nież żyw szą 
niż dni poprzednich. P rzed  po iudnieni rozbił, 
się angielsk ie  ad erzen ia  n a  pó łnoc  od po toku  
Souchez i na w schód od d rogi L ens— A rra \. 
W ieczorem  n ieprzy jaciel pow tórzy ł a ta k i p o  c a u  
brzegach Souchez. T akże  ćym razem  odrzuco­
no 1 o. PraiYie rów nocześnie silne angielsk ie  
w ojaka uderzy ły  ko lo  ilulłuch. n a  nasze pozy- 
c* e W  nocnych w alkach  wręcz i ogniom  od­
rzucono przfcdiYnika. Tairże na  ia lk n  innych 
m iejscach usiłow ali A nglicy m niejszym i oddzia­
łam i napróżno w tłoczyć nasze pozycye m iędzy 
m orzem  a  Soimną.

Grupa A\’'ojsk EieanieekKgo n astęp cy   ̂ traonu: 
F rancuz i z-aalakowaii dw a ra z y  linie kolo  
VauxaiUon, osta tn io  przez nas za ję te  i posia­
dane. Oba a ta k i spełzły  na niezeni. F ale  atak'>- 
Ave, podchodzące przez o tw a rte  pMe, porioM y 
ay naszym  ognia  w ysok ie  s tra ty . Oprócz tych 
m iejsc w alk i, działa lność arty le ry i by ła  tak że

Podcsństao KrffiestM PolsM̂ o ia
icjiSiśióa

P io trków , 23 ezarw ca.
XcnuHMiua -Legćii) ów  p& likicli rozo-słała do  

AAiszysfcłóch piiłjkóvv i aakładó.Y  rvojska potsliie- 
go foraudarzo , odmioezące sio  d o  ymzyjmewania 
■poddiańsbwa K ió lestw ii Po lsk iego  <przez legioBii- 
iStóiw, o.byAA'aitoii aus-try? cikilch. F orm ularz  -pierw­
szy. iod:pc!AA"iadinio aa ypehiioTiy, skierown-ny jest 
d o  Ityidy-Dtraiiii, z a ś  drugi- do  c-esa.rza K aro la .

IV d-okwnemeie ty m  czy te toy : ,.N.N.„. ośw iail- 
-pz-a, że ipniigni-e s-yosw tiie do cdezAAw Tjm eiz. 
B ad y  S tad u  K ró lestw a Polskie-ge-, z d n ia  18 
maja- 1917, pazy;.ąć obyw atelstiw o K ró lestw a 
Polsk iego  ; ż e  rów ncw as^E e wiło&i do J .  O. M. 
oe!śanY.a Auisiuiyi, p ro śb ę  d o  tro n u  o- izrwokueTrm 
by rnógl być a-ż d o  oza»u losfcaiteoz-neg-o rozsiirzy- 
-gińęchi i pcstom w ip-iiia J . G. M. po wojni-c, uato-
żc a y  i trmkitiorwiany ay Mlo zbro jnej KrólcsfcAwa-
Polo.kiego', ja k o  lobyAAwtel tegoż p a ń s tw a ” .

Pro-śKi o.eAYoliniecine z po-diiiuistwa'a^ustiw^ad- 
ki-ćgw brzm i:

„Do Jo g o  Ges. K ról. A posto lsk iej Moś- i Co- 
sam-a K aro la  l-go.

l-zcniem OpatraBiości i dzięld  wi-eBto- 
d i’,..izinej łase-e YźaBzoj e. j  «  M ośd, szczęśnAA-y, 

\ ż i  ćL a.rir jiii jest służyć św ietej s p a w ie  odbu- 
aoiwy. AA-0'i-nej i ni-eipodlegio-j ] 'o łsk 5 aa zazAMązKU 
jerj arm ii, -zgłosiłem sbo&OAWiijo d-o odea-wy Tym - 
■ci/j£LSO-we-j B ady  B tanu  Król-estwa Polsk iego  L. 
2745 -z jdiria, 18 m aja  1917 r. gotójwość przyjęcia 
oby-AATii-efcówn. Kr-óiesl.Ara P-ohkk-go. —  W edle 
1-rz epików ©boiwiąaają^cj ay A ustry i u&to.wy 
0 s ile  .zbrojnej, n ie m oże mi byó , jti-ko -poddaine- 
nw  Waszc-j -e. i  k . ilo śc i, aicleżąc-enii-u do siły  
oakic-jmej p ań s tw a  -ay ozejsi-e wojiny, udiziol-cn-eim 
z-AAAołaieule z dclye-heizasoAYego- abyTva.te-!s{57a 
bez izoziMolemia W aazoj c. i 8ć. itośc-i. —  Ze 
AAiziględii -na- n iekorzyści, jak ie  z ftytiuu. tego  (pod- 
dmisitiAYia: iw obeanem  -polożenuiu d la  armie aawiu- 
•kają, cśmiielain eię -ufny’ aa- śpraiAA-i-ediiAATOść, 
•AMspaiail:.łomyśl-nośó i inonasską ła sk ę  W aszej 
e. i  k . Mości, naj-posl rasizmu oj c ło ży ć-n  -stóp Naj- 
wyr^aegU) tio iiu  najpodidańszą prośbę:

W «yaa -c. i  ,k. Moś:ć midzy Dajnii-ł-ośeiiAYaej ze- 
.zwclić, b y  mróe aż d o  -cizas-u óstateciznego roz- 
dkizyg^mięeila i Naj-wj-ższego postenow hm ia. W a­
szej c. i k. Mości {po AAAOjme już 4 obecnie  -UAAia-ża- 
xro i tratelonA Aiio iw sile zbrojnej Królost-wa P o l­
sk iego  jako  oby.AAtytela t-egoż PaństAYa” .

Z e s l a f i o y  g a l l y y j s e y  K r a j u

,,,E«ho P o ls łae ’̂  z diifia G czerw ca donosi 
z T cn tska:

W  is to tn ą  Nftkiiciiui)a.bkę'’ z ag ra ł Itzad  Tym - 
ez.a;s<>AAry, w-izgjł^diiie je-go lokalni' ageoai, z  -oibey- 
nii po-didanĄ-mi N-airyinrskiaigo k ra ju . D zięki re-z- 
licmnyin i natenezj-w ym  wołauBom ©bcych (pod­
danych , B ząd  TymieaasoiAAy' ipoezni się  do  c-bo- 
w iąaku  ooko-lwidk % ty m  fant-een zrobić. 
5Vlęe ogloiszon-o kcum m ikat, ay sło-Amch eźła- 
c.hetnyili, w zniosłych, h m u an ite rn y ch . „Admi- 
idstra-cya ro sy jska  — m ówi -rząd ro sy jsk i \v tym  
k o to m  łk ac ie  —  in p g ln ie  bezpodstawnie- c ayu- 
kuolwa-la na Sybir ty s :ące  G alicyan ...” .....Nie 
nio-żiaa b rać  za złe Galicyun-om ich anstrofilsfcAva. 
gdyż jako  p o d d a n i, a-'ustry.a<cey, m ieli zupełne 
lira iw o^i t. d . i t. <L G-alicjranie Naryms-kiegro 
Icnaj-u, pnseczyteiwszy kom unikat, zaczęli się go- 
r.ącakowo pakoiwać. Są to ludzie prości w praw ­
dzie , a le  rozumują-By logSSm o. „B ząd  tAvie-r- 
dzi —  -mawiał ta-lu -prostaczek —  ie  m y  proszę 
parna, ńi&wimu, a  więc pojcdziem y do  dom u?.,,’

M e  praw o m a te n  ty lk o , aa- czyim ręk u  siła.- 
W ięc .choć G alieyacin  s ta ra ł się wiszelkiend spo­
sobam i p rzekonać  mi-oseówe kom ite ty  obyiAAa- 
te lsk ic , że jeśli je s t aućAYiinmy, to i ayo-Iuj’, av cd- 
poiAAÓ-edizi-słyszał s ta re  mdo* nie zTiuOi me ani 
ay -akce-nicie. an i w dobitnosci: „Kuidar! Nie- 
Iz ia ! '’

B j-lo to  ,pie-r.AASze i:oeczaa:.ovA'aaie, ale n iestety  
i n ie  osta tn ie . Minął m arzec, m ijał i kw iecień, 
a  -tu a.ai s łuchu  o ztealłfiOiwam:,u rządow ego łtrzy- 
Tzcazcnia. lYs-kutek depeszy d-o R ządu  Tym-cza- 
•sotwego i Bady D elegatów  R. i Z ©raz. prezesa 
Lediuckiieg©, k o m ite t tom ski otezyaiiał -wresańe 
dyisrpoizymye ay sp raw ie  uw olnienia obcych  pod- 
da.nyich ay Narymiislkam. k ra ju . I t u  zaczyna się 
właściwa, gra- w  „iciiule/iaibabkę” . Do Tonnska zje­
chało się w  piejTAitszyc.h dniach, m a ja  w szystko, 
co ay N iryms-kiim k ra ju  przyimaisowo1 żyło. Zje­
chali się  zaś przedewszĄ stłciem adm inistiiacyinie 
w y  iłami z Galilcyi, w  n.ndziiei. ze o trzym ają  po- 
zw olenio powrretn d o  Siweicł) rodzro . ■mieszkeiją-

■cych av o* rabow anej p rzez R o s ja n  częśrd w scho 
dndej Ga-licyi, c ile  zaś  lin ia  bojow a n ic  pozw alł 
na  -to, -w K ijcw io je g o  o k o licy , to je s t  w  punki 
eie m jibiiżej Ga Beja § ohdocy im . Ale wśzy«Sk4o* 
tych marzycaeK c iężk i sp o tk a ł z a w ó d  Komiitc| 
l-otrisjci am nestyę  R ząd u  TyTuiiczascrtyego pcjratR 
Avał po sw ojem u. —  Z niesione -zoK-tało 7. es kraty 
ay Nas-yntskian. k ra ju , a ł o  z e s ł a ń c o m  n i e  
P r z y  ay r  a  c  a  s  i .ę p 1 7  o z t  o w c a l e  ay o 1, 
n o s c i o  s o h i s  t  -e j. T y lk o  d ż ’ęki wpkywoui 
p ryw atnym , poirw-o.lo.pjo poaz-oz-igó-lnym pedlncst-. 
kom  jecliać  d'o K ijow a, ogó tew i zaś powiedziia-’ 
no, że —  ,,s z p  i e g  6 ty  n i e  m o ż n a  p u- 
s z c z a ć d  o B .0 s yr i” . ,.Ipsii3c*ma v e rb a !” Użyt 
tyc-h silów re fe ren t .zesłania N arym slG ego w tom ­
skim kom itec ie  b y ły  potótjpąeaiy zesłamy (.nie­
ste ty ) socyałny  i^amokwdte (też nk-atety), ,p. 
Isemijasnin W cgauT .

F to  w ięc je s t m .a.-o-daj-uy? K siąże Lwów, s»i- 
.n.i*t-er Ki-ereiis-ki i B ada D elegatów  R. i Z., przy- 
zn-ajar y, że G tilicyan a r e s z tw a n o  i  zesłane na 
Syb ir be.zpruAYnie i jed y n ie  ty lk o  d la  św iat* 
imizylepkai-o im etM dotę. .^ - r ie g ó w '’ (an i jed-eo 
za sAA-.oje ^zpnegostAA-oi” n ie  wta.raai p rzed  są- 
doon), ozy  też  p a rty k u la rn y  -ko-mi-tet to-mfiki i je-1 
go re fe ren t?

So&yainy bilans wojny.
Kopenhaslda Towarzystwo dla stu-iyowania so 

cy.ninych skutków wojny od czasu do czasu zesta­
wia na pods aivie mozolnych obliczeń społeczne bi­
lanse w ojny,.podając tylko cyfry rcinimałne, aby 
się ustrzedz od przesady. Otóż stwierdza ono, żb 
ten bilans na końcu trzeciego roku w ojty  będzio 
następujący:

Pożyczki wojenne 359 miiiardÓAY marek.
Zmarłych i rannych 24 milionów.
Samych zmarłych 7 milionów.
K alek 5 milionÓY.'.
Zmarłj ch i  inrzalldów 12 milionów.
-Strat przez ub-ytek narodzin 9 milionów.
Suma 350 miliardów marek zawiera tylko poży­

czki wojenne, iiykazane przez p.nistw a same, stra­
ty  wskutek zniszczeń wojennych, ubytku w mate- 
ryale ludzkim i t. d., nie są tu za.carte. Przed woj­
ną cały dług Europy wynosił 104 miliardów marek, 
tpraz Avięc ivzrósł na 450 miliardów.

Niemiecki publicysta^ ayą stępujący pod psem 1- 
aknem ParA us, pisze ay broszurze, omawiającej so 
e.. alny ohans u-ojny: •

»Można już dziś piw, jąć, że z końcem wojny po­
życzki wojenne królestAva brytyjskiego wyniosą 
o k rą g ło  100 miliarduAA' marek. Co można było mieć 
za tę ogromną, sumę? Cala flota handlowa Anglii 
obejm oAM iła przed wojną 12 milionów ton netto. 
Buuowa najlepszych iiOAcoezesnych parowmow ko- 
3ztOAvała wówczas 250 milionów marek za tonę.' 
W ystarczyłyby \vięc trzy miliardy, aby zbudować 
Borę handlową tak wielką, jak cała angielska. To 
znaczy, że za kwotę mniejszą, niż teraz wyniesie 
oprocentowanie długu państwowego, Anglia mo­

tyla zupełnie pokonać nic-miecką konkurencyę, któ­
ra była d!a Anglii główną przyczyną wojny. An­
glicy krzyAvo patrzyli na to, że Niemcy zarabiają 
w bandlu z koloniami angiclskiemi 450 milionów 
rocznic i obliczali trwożli’,vie, że niemiecki aa ĵtyóz 
Jo Anglii wynosi 1.500 milionów, podczas gdy an­
gielski do Niemiec tylko 900 milionów, tak, że po­
została różnica, GOO milionów na korzyść Niemiec. 
Rachunek m ylny i ciasny, gdyż Anglia dla wielu 
tOAvarÓAv niemieckich była tylko krajem przewozo­
wym i na kosztach przewozu i pośrednictwa wiele 
zarabiała. A!e gdyby teraz zdobyła spodziewany 
miliard marek rocznego zysku at bilansie handlo- 
n-ym, to musiałaby Anglia sto lat w yzyskiw ać bej, 
przeszkody swoje kolonie, aby spłtmić swoje długi 
AYojennc.

Także ractuby Niemiec 7 czasów przedwojen­
nych okazały się myłnemi. N iem cy obawiały się, 
żo okrążanie ich przez imperyaliśtóiv koalicyjnych  
zagrozi dowozowi surowca dla szybko rozvA-ij:ijace- 
go się( przemysłu niem ieckiego. Lecz tylko cząstka 
GiA'yeh 80 niiiiarduAY marek,, które poszły ay Aiojnie 
na marne, ava starczyłaby, aby flotę handlową cio- 
miccką postawić na takim stopniu, żo przez ta­
niość przewozu surowców nicnnecki przemysł pa- 
zoslalby zaAYSze górą. V7 reku 1913 spro-wadzały 
Niemcy 1 mflion b.tli bawełny; aby sobie ten nie 
zbędny suro’-viec zapewnić, Avystarczvłoby zakupić 
odpOAviedni obszar plantacyjny aa- krajach, produ­
kujących baAvełnę. W roku 1913 w a r to ś ć  Avszyst- 
kieh farm p jfsdn io* o-atlafltyckiego reionu pół­
nocnej Ameryki A.ynosiła 12 mdiaruĆAA' marek. — 
l e n  rejon produkował 4 miliony' bali, to jest crU> 
ry razy tyle, ile było I\icmcc-m potrzeba w przemy­
śle; prócz t-.-.go proclukoA vał i inne cenne rzeczy. 
Czwarta część obecnych Avydatkó'.Y niemieckich n* 
wojnę wystarczyłaby, aby ten rejon zakupić. Z* 
res-ztę można było zakupić Avszya-lkie kopalnie mie­
dzi i nafty w Stanach Zjednoczonych, a z petAini- 
ścią jeszcze i Małą Azyą, Mezopotamię i Syryf 
przemienić ay kraj błogosiauiony przez budowę ka 
nałów, kolei miast i ctA.ieranie kopalń. Oczywi­
ście Niemcy' me otrzymałyby uprawnień do takich 
nielkich transakcyj, jest to tylko idealna miara w 
celu iiAcidocznionia marnotrawstwa AYojennego. — 
Ale na wschodzie i ay Afryce Niem cy m ogły za t a i  
olbrzymie pieniądze w istocie zdobyć mnóstwo ko­
rzyści, nie spotykając się tam ze starszemi już pra­
wami europejskiej eksploataeyi.

Najlepiej da się szalone m arnoiraw sU o mająt, 
ku społecznego uzmysłoAA 16 na p r z y k ła d z ie  R o sji 
Aby Avojnę w liosy i spopuiaryzo-wać, mówione 
masom o podboju ekonomicznym R o sji yraei 
Niemcy, które w y w o z i ły  tam swój kapitał i swoj* 
toAArary . Wartość riem ieckiego wywozu, do Roey( 
wynosiła 642 milionów ruoli. Lecz rosA^ski w ty ó i 
do Niemiec był jeszcze Ayiększy, a wśród towarón 
uiemieckich, p r z y w o ż o n y c h  dc Rosyi, znajdowało 

|s :ę za 120 i lili onów ru iti  maszyn, ncrźędzj, sprzy
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tów rolniczych, a wlec towarów, k tóre podnosiły 
gospodarczą samodzielność R o sji i jej zdolność 
konkurencyjna. Czegóż głównie brakło i brakuje 
R osji, aby mogła współzawodniczyć z zachodnią 

/E u ro p ą ?  Kolei Rosya miała przed wojną na 100 składu Rady nadzorczej

teeznych, na których to nrzepisack oniera sie po­
stanowienie ust. 2 i 3 artykułu 25 ogólnych warun­
ków ubezpieczeń od cgnia®.

D alszy.punkt porządku dziennego: Uzupełnienie 
odłożono do czasu nasta-

kilometrów kwadratowych tylko 1.2 km. kolei że- 
laznej (Niemcy. 11.8 km.), zas w stosunku do liczby 
mieszkańców, na każdo 10.000 ludności 4.8 km., 
(w Niemczech 9.5 km., w Stanach Zjednoczonych 
•42.3 krw.;. Cząstką 70 miliardów swoich wydatków 
wojennych, mogła Rosya zbucfbwae sobie sieć ko­
lejową, tak  wielką, jak Ameryka i za jednym  za­
machem wyzwolić się z pod gospodarczej zależn'- 
ści. Zamiast tego, popadła jeszcze głębiej w zale­
żność od zagranicy. Już przed wojną podatki chło­
pów rosyjskich szły po większej części, jako renty 
do Francyi, której Rosya płaciła rocznego procen­
tu 402 milionów rubli. Podczas wojny Rosya stała 
sie dłużnikiem głównie Anglii, która ją traktuje 
według metod, dotąd zwykle w Turcyi praktyko* 
wanyoh.

O wiele skromniejszym, niż ten bilans stra t go­
spodarczych, jest bilans śmierci. F rancji rozchodzi 
się o Alzacyę i Lotaryngię, ktoiych ludność,(we­
dług ostatniego spisu, wynosiła 1,874 000 dusz. 
W edług studyów wspomnianego towarzystwa ko­
penhaskiego. straty Francyi tylko w dwóch pierw­
szych latach wojny wynosiły:

zabitych 
inwalidów 
innrch rannvch

555.000
634.000 

1,481.000

Razem . 3.000.000
Z konfem wojny straty Francyi w zabitych i in­

walidach, ..kazanych na niezdolność do pracy i ry­
chłą śmierć, wyniosą około dwa miliony, to zna­
czy przeszło dwa razy tyle, ile wynosi liczba mę­
skiej luonośei \lzacyi i Lołaryngii (według osta- 
tniego spisu 965.020). Jeszcze gorszym jest ubj*tok 
narodzin; przewyższa on znacznie stra ty  na polu 
bitwy. riu k  więc franćya straciła Alzacyę i Lota­
ryngię^ niejako podwójnie, zanim zdołała obsadzić 
dwudziestą część tego tery torium . Coby powie­
dziano — pyta słusznie Paryus — o kimś, co, stra­
ciwszy prawą nogę, starał sie powetować sobie to 
w ten sposób, żi odciąłby sobie jeszcze lew ą? Czy­
ste szaleństwo! Szaleństwo1 to nie staje się bynaj­
mniej rozsądkiem przez to, że cały naród tak  po­
stępuje. A wszystkie narody wojujące są mniej 
więcej w tej samej sytuacja.

nia normamych stosunków, gdy przeprowadzone 
będą nowe wybory delegatów i Raciy nadzorczej.

P izy  ostatnim punkcie porządku dziennego, mia- 
r.owieie przy wnioskach członków/ przemawiało 
kilku delegatów głównie w kwestyi ulg dla człon­
ków, któiych majątki położone są na obszarze dzia­
łań wojennych. Po wyjaśnieniach dyrektora dra 
Paszkowskiego uchwalono następujący wniosek p. 
D o m a ń s k i e g o :

»Ogólnc zebranie Towarzystwa wzajemnych ub. 
■poleca djmekcyi i Radzie nadzorczej, bj* zastano­
wiły się nad spiawą opłaty premii przez tych człon­
ków Towarzystwa, których przedmioty ubezpie­
cz o ni a, położone są w strefie działań wojennych, 
przez Co prawa icli do odszkodowania są uszezu 
plone, a często nawet iluzoryczne, i powzięły po­
stanowienia takie, by zaistniał wzajemny stosunek 
miedzy opłacaną premią a prawami do odszkodo­
wania®.

Na tern porządek dzienny wyczerpano, poczem 
prezes, p. Józef M ę c i ń s k i, zamknął posiedzenie.

przy» ief dla Eplinsch 
fanStyofliiryusiśs rsasisasaytls.

U staw a z 25 s ty czn ia  1914 ro k u  postaw : z/ia, że 
u rzędnik , k tó ry  w sk u te k  n ieszczęśliw ego  w y p a d ­
ł a  , doznanego  p rz y  w y k o n y w a n iu  s lu ż b j , s ta ł  się 
n iezdolnym  do p ra c y , m a  p o d  pew nym i wra ru n k am i 
p a w  o du  teg o , żeb y  m u  p rzy  w ym iarze  e m e ry tu ry  
dołiczac dziesięć la t .  P rzy  oko licznośc iach  szcze ­
gó ln ie  g o d n y ch  u w a g i, m ożna m u d ać  em ery tu rę  
■w p e łn e j wwsofcości w szy s tk ich  .poborów , w liczał 
nych  do e m ery tu ry . P ra g m a ty k a  s łu żb o w a  zaw iera  
n a d to  n o rm y  u d o g o d n ie ń  d la  osób, p o zo sta ły ch  
po u rzęd n ik u ,' k tó r y  zm arł w sk u te k  n ieszczęścia , 
doznanego  podczas s łu żb j'.

Te p o stan o w ien ia  o d n o siły  się ty lk o  do  za jęć  
służbow ych  w p ań stw o w e j służb ie  c j-w unej. W zg lę ­
d y  sp raw ied liw ośc i p rzem aw ia ły  je d n a k  za  tern, 
żeby je  an a log iczn ie  zas to so w ać  ta k ż e  do  ty ch  u- 
rzędn ików , k tó rz y  w sk u te k  s łu żb y  w o jsk o w ej pod- 
czks w o jn v  sta li s ię  n iezd o ln y m i do s łu żb y  cyw il­
nej, o raz  do osób, p o zo sta ły ch  po u rzęd n ik ach , 
k tó rz y  ju ż  to  p ad li n a  p o lu  b itw y , ju ż  te ż  u m arli 
w śró d  OKoliezności. m a jący ch  w ed łu g  u s ta w y  to  
sam o znaczen ie  (n a  p rz y k ła d  w sk u te k  z a ra z y  w 
obozie). W czo ra j p o jaw iło  się  w  ^D zienn iku  u s law  
państw ow ych®  ro zp o rząd zen ie , k tó r e  czyn i zadość  
t m m  p o stu la to w i sp raw ied liw ośc i. W e d łu g  tego  
rozpo rządzen ia , u rzęd n ik o w i, k tó r y  w sk u te k  s łużby  
w ojskow ej p o d c z a s  w o jn y  bez w dasnej w in y  s ta l 
się n iezdo lnym  do  s łu żb y  cyw ilnej, w zg lędn ie  oso­
bom , p o zo s ta ły m  p o  um ędn ikaieh  p ań stw o w y ch , 
k tó rz y  zginęli w sk u te k  .w o jny , p rz y s łu g u je  praw o  
do ta k ic h  sam ych  .przyw ilejów , ja k ie  z a w ie ra ją  po ­
stanow ien ia , p ra g m a ty k i służbow ej. P rzy w ile j ten  
p rz j’znano  ta k ż e  p ra k ty k a n to m , w zg lędn ie  w do 
w om  i siero tom  po n ich . R ozp o rząd zen ie  m a dz ia ­
ła ć  w stecz  od 25 lip ea  1914 ro k u  i m oże b y ć  za s to ­
so w an e  ta k ż e  do żon i dziec i u rzęd n ik ó w  i p ra k ty ­
k an tó w . »zag!iiionyeh w  obliczu n ieprzy jaciela® , to  
znaczy  ta k ic h , co do k tó iy c łi n ie  w iadom o , czy 
zginęli, czy  d o s ta li się do niew oli.

Aby podobny przywilej przyznać łfcfim ka
trgoryom cywilnych funkeyonaryuszów państwo­
wych, wyjednał rząd upo-ważnienie cesarskie, któ- 
y '- _w odpowiedni sposób uwzględnia także służbę 
państwową (sługi i podnrzędników), 'nauczycieli 
państwowych, zaliczonych do pewnej ldasy rangi, 
straż skarbową, innych Cywilnych funkeyonaryu- 
szóu państwowych, dla których są przewidziane 
państwowe emerytury lub zasiłki (na przykład ofi 
i yantów Kancelaryjnych, pocztmistrzów, ofieyan- 
tów .locztowjTh. egzekutorów 'podatkowych, w o­
źnych. strażników drogowych i robotników pań- 

asystentów/(feonstruktoaów) sokół wyż 
szychy suplcntów (asystentów) w państwowych  
uczelniach średnich i niższych, tudzież innych cy 
n iin ycii f u »k  cy ona ry ubz ó w państwowych, dla któ 
rych nie są przewidziane emerytury (zasiłki) pań­
stwowe, na przykład pomocników kancelaryjnych.

k o ń c u  m a  o j c  ten  p rz jw i l t j  za sto sow any  tak że  
do ty c h  cy w iln y ch  fu n k ey o n ary u szó w  p a ń s tw o ­
w y ch  (i osób  po n ich  p o zo sta ły ch ) , k tó rzy  albo  w  
ty m  c h a ra k te rz e  cy w iln y m  zo s ta li p rzydzie len i do 
słu żb y  p rz jr a rm ii w  po lu , a lb o  zo sta li pociągnięci 
do o sob isty  cl ■ św iad czeń  n a  m o cy  u s ta w y  o św ad- 
czen iach  w o jen n y ch , jeże li wT zw iązk u  bezp o śre­
dnim  z tem  św iadczen iem  s ta l i  s ię  n iezdolnem u do 
s łu ż b y 'c y w iln e j (w zg lędn ie  um arli).

Kmhów,'  20 czerwca.
AYcztoraijsze posiedzenie R ady ni. Krakowa , 

zupkAciedziiaSie n a  godz. 5 po  południu, rowpo- 
ozę-yj siię o god-zinae trzy  kwadraśste -na szóstą 
wieczorem.

ii, m. @h w  a s t e k  zwrócił się- do prozy- 
dyum  m iasta z prt)śbą o poetyE)ic>iiie zarządzeń, 
deiena iz&ibczpieicizenia zasiewów w  gm inach pod­
miejskich,' mszczonych p-rzt-z spaceru jącą pu 
bfezlność.

R. m v iks. O a p u t h  oma-wia sprawę braku 
mieszkali w  Krakowi© i doanagu się %>v ałaińio- ko­
m isji mksz-kaniowej, k tó raby  — po zebraniu 
maiteryułu slaftystyCanego — mogła- przystąpić 
w odpowiednim czasip do rozwiązania kwestyi 
mieszkaniowej w liasaem mieście.

R. m. A f i e d n i a - k  in terpeluje prezydenta 
ni. w' sprawi© gazu do świecenia i  gpitowania, 
albowiem "gaz, dostarczamy obecnie pijptó gazo­
wnię miejską, jest zbyt lichy.

Frez. d r L e o  w yjaśnia, że w skutek braku 
węgla!, produfceya gazu jest nieodpowiedinią, za­
równo pto-a względem jakościowym, jak  i ilościo­
wym.

O zaopatrzenie miasta w węgiel.
R. m. K o s o b u d z k i  ptoruszft sprawę wę- 

gfciwą w ogólności, a  w szczególności sprawę 
dcsitawy* węgla, do Krakowa.

Brezy demt d r L e o  zaznacza w  odpowiedzi, 
że M eiw erJdw al w  miejsca cli m iarodajnych. 
pnzedewSZyis'tkiem w  spraw ie zabezpieczenia, do­
staw y węgła d la  eleldrowffB m iejskiej. Minister- 
s-itwo przyrzekło 'zapewnić 7 do 8 wagonów* wę­
g ła dziennie dba elektrowni krakow skiej. Rre- 

i.jumi m. interw eniow ało też w sprawie do­
staw y w ęgla d la  K ranow a z kopalu śląskich. — 
Kopalinie krajoiwe obarcizjclne są obecnie zwięk- 
sżckiemi ©gniołmime dostu wami d la  kolei I  prze­
mysłu wOjeaimegO. Władz© Wojskowe zgodziły 
się po  dłużiazyicli pcrtira.kitacyach na zapewnienie 
Krukowrowi 300 do  400 wagcGiów w ęgla mie­

nie rodziców, dzięki ofiarnej pomocy nauczy- 
oiefetiWB', pow staw ały siakoły i szkółki, w  więk 
szych mmistach, jak  W iedeń i Rraga, szkoły śre­
dnio. To szkolnictwo polskie na wygnaniu po­
winno wypełnić w rocznikach sprawozdawczych 
Itady  .sz-krkraj. osobne i wielce zaszczytne dla 
nas karty . Pokazało się bowiem, ze szkoła, nau­
ka, oświata stały: się postulatem  powszechnie 
przez'najszersze, zarówno majętniejsze, jak  naj­
biedniejsze klasy  ludności odczuwanym', stały  
się ogólną potrzebą polskiej umj-słowości i kul­
tury.

Rada szk. kraj. p© swojem reaktyw ow aniu 
zdawać sobie m usiała sprawę z rozpaczliwego 
położenia szkoły. Wiele budynków  szl:ól ludo­
wych zupełnie zniszczonjmli inne pozbawione 
koniecznego inwentarza, - nauczycielstwo rnate- 
ryalnic zrujarowmne nie otrzymywało żadnych 
dodatków drożjrźnianjxh, nio mogło podołać 
uowj m stosunkom wywołanym przez wojnę. 
Wydział krajow y/ obowiązany do finansowego 
opiekowania s.ę szkołą ludowa., s ta ł dziwnie 
bezradnj i apatycznym wmbcc te j syituacyi nau ­
czycielstwa i szkoły. Zastarriał się argumc-ntem, 
żc Sejm nie uchw ala funduszów, bo się nie 
zbiera, więc W ydział k raj. nic może w ykraczać 
:-!oza ofelaitni© pbclimihnirfca a żyjo tylko' k-rcdjr- 
lem u rządu. Ale to. były argum enty może dla 

i W ydziału kraj., ale me dla nauczycielstwa-, nie 
dla szkoły, któńe sta ły  wobec W ydziału kraj., 
jako fundatorami piacodaw cy i żądały od niego 
spełnienia zobowiązań. W ydział k ra j. jakoś me 
chciał przyznać się do roli instancjo, żądającej 
cd paiislwa- wynagi’odzcń i powetowania- s tra t, 
chociaż nie k to  inny, tylko państwo ©hpowia- 
fłać musi za wojnę i. jej następstw a, za jej zni­
szczenia. R ada szk. kraj. m usiała dopiero W y­
działowi kraj. tę  rolę przypomnieć i zmbsić go 
bogdaj do częściowego jej podjęcia.
Zadania reaktywowanej Rady szkolnej ltraj

Zadania rcaktywiowanej R ady szk. kraj. z  na­
tury rzeczy rozdzieliły się na 2 główne części.

1) Popraw a materyalnego bytu  -nauczyciel­
stw a szkól ludowych i średnich wraz z fizyczną 
odbudową szkół.

2) Moralna i oświatowa odbudowa szkolni­
ctwa, o k tórej wyraził się nowy wiceprez. w 
swojem zagajeniu w dniu 23 sierpnia 1916 roku, 
że uje powinno to  być tylko „restitutło ad  inite- 
gnim “ , ale reform a i postęp.

Jedno i drugie zadanie było niezwykle jprzez 
wypadki wojenne skomplikowane i trudne. — 
Część k ra ju  jeszcze w ręku  wrogu, s tąd  i pewma 
liczba szkół i nauczycieli, zarówno ze strefy za 
jętej, jak  z n :ą sąsiadującej, ey/akuowana, roz 
mieszczona w różnych stronach kra ju i  poza je­
go .granicami. B rak aptaw teacyi i drożyasna w 
całym kraju nękały nauczycielstwa, k tóre przy- 
mieraio głodem i  nieraz ptidalo naw et jego c- 
fiarą.

Szkoły średnie w wielu m iastach zbombardo­
wane, a  wszędzie indziej zw ykle w całości, rza 
rlziel częściowo zajęte przez wojskowmść. zmu­
szały do zrnian i kcrnbinabyj w frekwencyi. ucz- 
wów uia toku  nauki bardzo niekorzystnych. 
Mio dzież starsza ulegała oczywiście nastrojom  
wojennym. Na pierwsze hasło zgłosiło sie wielu 
uczniów do Legionów i dało dowody bezgra­
nicznego poświęcenia i bohaterstw a. Inni z ław 
szkolnych powoływani do armii czynnej, pod 
zapowiedzią służby wojskowej kończyli studya. 
Oczywiście nie mogło to- wszystko w ytw arzać

ięcziiiie z iLcpalń śląsldch. Pomoc- ta. jednak  nic | tego spokoju i równowagi psychicznej, które
jest. w ystarczającą, Mowc-a zgłosił p rzeto  swego 
azasii w  Kole pplkiiem  wmibsefe, aby  s-prawą, tą 
aajęki się komiisya koława-. Komfey a  ta- uchw ali­
ła wmiiosolć, aby  pretzydyUm K oła odbyło z rzą­
dem w sprUlwiie w ęgla osiobną ItotJerencyę, z 
tem, aby zapasy  w'ęgia były a-ównomiemie roz- 
dziiełałne m-iędzy poszczególne k ra je  monarchii. 
W skutek !zmiiainy rządu, aheya ta  opóźniła się. 
Obecnie są  w boku prac© n ajdl w p r o w a d ź  e- 
n i e m k  a  t  t y  p o b o r u  n a  w  ę g i  e I. 
Rząd liczy się już z tą  6wehtua!Ln!ośaią. Mówca 

w najbliższych dnii.ch w  W iedniu i po­
czyni starania,* aby  Kolo polskie odbyło w tej 
sprawie 'kfenferwwcyo z kierownikiem miinistor- 
sitiwa; robót publicznych, colem spicwiodowanh, 
rządu do traopatrzenia -Gabcyi w węgiel na ró- 
Wml z iumemi krajam i kotronńemi. Spraw ę tą 
wofeiliilio zirosatą Koło potoki© do Bizerogu rozmai­
tych krreetyj gcspoda-rczych, do swego p rog ra­
mu.

podstawą są‘l-k4żdcj .sjoteinatyrznej * nauki 
Cikkołiiej.

Szkoła polska podczas w ojny zająć tc-z powin­
na przyszłych historyków, kreślących dzieje kul­
tury i ośw iaty naszej w tym  kraju , przechodzą­
cych prz^z.ciężkie próby i doświadczenia w ojny.

Nauczycielstwo szkół średnich, zwłaszcza 
ev  diiiowane, popadło także wr wielką nędzę; 
inne, zwlaszczai wre wrschodniej części k raju , u- 
legalu naporowi niesłychanej drożyzny.

Mateiyalne sprawy nauczycielstwa.
W  tej sy luaeyi R ada szk. k raj. v/ pieiwszym 

rzędzie zajęła się sprawami niate.ryalneiri nau­
czycielstwa.

Rrzedewszystkicm, dzięki energii uowwgo wi­
ceprezydenta, przystąpiono do rozpisywania 
konkursów' na opróżnione posa-dy i posuwowa 
do wyższych kkos płacy. Ale to nie wystarczało. 
Prezydyum  Rady szk. kra j. przyszło już na

Wicopr. F e  d e  r o w i e  z oświadcza, że obe-. pierwsze posiedzenie w dniu 22 sierpnia z do-

łHftpli ubezpieczeń
Wczoraj jak  donieśliśmy — odbyło się wali 

zgromadzenie delegatów Towarzystwa wzajemnych 
ubezpieczeń w Krakowie pod przewodnictwem pre 
zosa p, Józefa Al ę c i ń s k i  e g  o. W toku dalszej 
dyskusyi nad sprawą nowej ordjmacyi ubezpiecze­
niowej i związaną z nią zmianą sta tu tu  Towarzy­
stwa, przemawiali pp.: D. A b r a h a m o w i e /  
Lr K r a s i c k i ,  oraz dyrektor dr P  a s z k  o w- 
8 k i, poczem na wnosek referenta, dra 51 a  i s s a, 
przyjęto projekt nowego statutu, oraz następującą 
rezolucyę delegata p. Ł u s z c z e w s k i e g o :

>Wzywa się djTekcyę i llauę  nadzorczą do roz­
winięcia jak najer.ergiczniejszych starań celem 
ustawodawczej zmianjr krzywdzących w wysokiej 
mierze przepisów ordjmacyi ubezpieczeniowej, tra ­
ktujących o wypłacie odszkodowań za spalone bu- 
dynki za zezwoleniem wszystkich wierzycieli hipo-

eiri© cala Galicy a zam iast 300 wagom ów węgla 
dziennie, latrzjmiiije tylleo 37 wagonów dziennie. 
O gnómadzeniu zapasów* węgla n a  zhnę, będizie 
miożno. myśleć w tych  w ąrunkaeh dopionow  je­
sieni, gdly kolej i wojskowość pokry je  sw oje *a- 
óortuzebowainie. Woheo tego  poe&.yailo in-ezy- 
dyum m. 'ziabiegi o  izapowniieni© mtiastu dioEta- 
wy drzewHa  'oirałowegm a  lasów rządowych w* Ga- 
Ifcji, oraz z  lasów K rólestw a Polskiego. I tu je ­
dnak pierwszeństwo m a wojskowość. AYskutck 
bauku węgla i  łbtŁfcwa, pPa'iis.zOm.0 m yśl zuży­
cia torfu , kt-órego produleera ma spocząć w rę ­
kach rządu.

SpsfiflMSaflfe Slssstd ko Rady
S2id*8l HmfOBćJ.

Po u-ycaeirpaaiiu interpelacyj .zabrał głos wi- 
©epr. R o 11 o, k tó iy  hnieniem sekcyi IV przed 
'Ożył Raidzie m. winiioscik, stw ierdzający, żc R a­
da m. przyjm uje 'Sfprawpzuainie delegata do R a­
dy szkolnej krujiowej p. Al. Konopińskiego dlo 
wiadonrościi. a zarafeem w yraża m u podziękowa­
nie 'za długoletnią, z obywatetokiem 'odczuciem 
pelinianą, pracę na stanow isku delegata. IikcR ni. 
Krakdwa do Rady szkolnej krajow ej.

Naiątąpnio zabrał glos delegat r. ni. AL K ©- 
n o p i ń s k i ,  którego sprawozahilnie streszczało 
ńę  w następującj7©li wywodach:

Ze sprawozdania delegata Konopińskiego.
Prze- 2 la ta  unkeyenow ala Uada szkolna 

kraj. bez udziału czionkow autonoriiiczn \*cli. 
Najpierw w Nowym Sąc-zu, potem w Białej. Do- 

23 1910 reaktywowano. Radę szk.
k raj. w Białej i zwołano' czkmków autonomicz­
nymi na  posiedzenia plenanie i sekcyjne.

R ada szk. kra j. zebrała się pod niowym wi.ee- 
prezydeniem  i nowym  namiestnikiem ,_ wśród 
bardzo zmit-munych waritóilców szkoły i oświa­
ty w Kraju. Zarówno nam. Liiler, jak  nowy ę.i 
cepr. Rady szk. kra j. d r Zoll nw  szczędzili słów 
prawdy, w której świetle ukazał się Tozr-iczliwy 
etan  szkolniotwm w leraju wogóle, a  ludowego 
pTzedewszj .stkipm. Przoz 2 la ta  tu ła ła  s.ę dzia­
tw a szkół ludowych, wraz z rodzicami, ze s ta ­
łego miejsca zamieszkania ewukuowana, poza 
granicam i kraju, wśród obcych. I tain na  żąd.v

datkiem  drożyzn.anym dla nauczycieli ludo- 
wycłi za rok 19lć;li], na k tó iy  W ydział kraj 
zdobjd u rządu fundusze. D odatek ten nie zado­
wolili! jednak nauczycielstwa, gdyż nie uwzglę­
dnił pierwszego roku wojny, k tó ry  najbardziej 
dał się uczuć iffiuazj-rodstwai, i nie sięgał w 
przyszłość najbliższą. Dla tego Rada szk. kraj. 
przedstawiła Wydziałowi kraj. u  niosek p. 5 mi­
lionów koron n a  dodatki drożyżniano na rok 
1917/18. Oczywiśe-io AUjkKział kra.j. musiałby 
zdoliyć na to fundusze u rządu. Ale Wydział 
kraj. wobec tego zadania zajął na rasie niezde­
cydowane afanoiwiisita. Co będzie, nie wiadomo, 
izeez była traktow ana na ostacniem posiedze­
niu R ady szkolnej. Delegat zgłosił wnioski o 
dalszo pcrtrak iacye z AYydzialem kraj.

Na odbudowę gospodarstw domowych dla 
nauczycieli uzyskała R ada szk. kraj. jeszcze w 
roku 1S96 jeden mili-cn koron, na zakezki p ła­
tne w rok po wojnie. Sprawozdawca zgłosi! 
wnioski o zwiększenie tego funduszu. Sprawa 
jest w toku. ^

Na restau ra łye  zburzonych budfnków  szkol­
nych zażądała I!a<la szk. kraj. dwóch milionów 
korca, /iądanie, to po*ostało b«© odpowiedzi.

Toczą się z AYydziaiem kraj. rokorrania o wy­
sokość dodatków dnozyźnianych i na mieszkanie 
dla ewakuowanych nauczycieli wogóle, a  dla 
/.aiętych w szkołach miejscowych w  szczegól­
ności.

Delegat sprawozdawca, zgłosił wnioski o przy­
znanie ewakuowanym nauczycielom i ma-uczy- 
ć-ieikom tych dodatków  n a  mieszkanie, jakie 
obowiązują w miejscu ich obecnego poobytu i 
dzinb.lnpści.

Dla nizyśpieszenia awansów w nauczyciel­
stwie ludówem utworzono, dzięki inicyatywic 
wiceprezydenta dra Zolla i  jego staraniom  1449 
prowizorycznych posad nauczyciek-ldch w  III. 
klasie plac. Zarządzenie to „prater legem “, lecz 
nie „oontra lcgein“ umożliwia 'awans całej ma­
sie nauczycieli, zwłaszcza służącym w: wojsku 
i ewakuowanym. Większą część Łych posad już 
nadano.

Itozpfeiywanie’ konkursów -nr m osady nauczy-- 
cielśkie było jedną z pieAWŚzych czynności re- 
a-'ktywówauej R ady Szk. Kraj. W  K iako .\io1 
nadała j tó  R ada Szk. Kr. część t e  -pokąd —

a R ana miejska- udz-iahh także w pevwnej liczbie 
.szkół prezenty na- pb&ady nauczycicdski-e.

Celem przyśpieszenia- awansu w szkołach śre­
dnich podjęło prezydyum  R ady szk. kraj. bar 
dzo energiczne starania, uwieńczone dość 
skromnym skutkiem, streszczającjnn się w tem, 
że na 500 egzaminowanych suplenfów pozwoli­
ło ministerstwo oświaty nadać 48 posad, prowi­
zorycznych. R ada szkolna przy tych nomina­
c jach  kierowała, się głównie względami na licz­
bę la t slużbj* kandyda ów. r, niej biorąc w ra­
chubę grupę kwalifikacyi. '

R eorganizacja i reforma szkół
Reofganizacya szkół miejskich w Krakowie 

była przefdmiatem żywej dyskusyi n a  jednem  z 
ostaitmiicih posiedzeń R ady Szk. Kulaj. J.ędine zo 
sżkół pospoliitjrch dojrzały do podziału, inne 
■pntz©kształcąc należał>by czem-prędzej na wy- 
działoiwe. RraJk funduszów lóra-Jowych idoprcwa- 
dził do wniosku, że ipar/oksz-tnłcenie szkół po­
spolitych a*a ‘Ytydzialoiwe naltrafiiać będzi-e na 
znaczne finansowe tr;u!dno.ś«i. Natom iast usta­
wowe wyidizielanie nowych islzkół poisipohitycli z 
juz dfetraieją-tych. ni-e powinnP natirafiać na prze­
szkód y.

jW szkołach średnich utrudniał ist-an ich nra- 
teryalny, przez wojnę wy tworzony, system a­
tyczne przoprowadzeni© refou-m. 'Pomimo tego 
od pierwszego swojego posiedz-emia. zajmowała 
się Riaida Szk. Kra.j. bardzo gorliwie .sprawą zre- 
fCiin-ow.ifiki nauki w szkołach, średnich, ikwe- 
styą  podaialu uch n a  jgjarwlatzyą 'ldaisyiczne, 'gi;m- 
nnizya, r-ealno i szikpłr realne, Oprawami w resz­
cie wchodząceini w  zakres obyczajności uczniów 
i 'oicnnoiny ich iprzód che-robami iza-kaimemi.

Do pńerw&źej kiaiiegioryi m Jożą znane już za­
rządzenia, w ydane ipod hasłem snom. m ulta, sed 
multum*. Idizie o to , ab y  oo do objętości żącfa- 
uej dd- ucz-nia wiedzy* logranicizbnoi się d :o> jps- 
wnęgbi m-iiniinuiin, ale też aby  od. tego mriniouum 
nie -oidiśtępowLano. Zarządzenie to  ana roa .cełu 
podniesieni© ogólnego jpozicimm p'oizjrtyWnej wie­

ży  pcizniów .szkół śr-edmilcli, która ostatnimi 
cizssy coraz większo <C'kaiz.nje luki i  ut.rudinia 
uiczniom ikorzystainie a  mauki uniwersyiteiekiej.

■DeJegUit. sprawozdawca w* dlużpzyim wywo­
dzie przedstaw ił panujące w  Rudzie Szkolnej 
Krajowej poglądy ma kw estyę izrefonnowaniia. 
szkoły średniej i opinio <z zbwnątrz R-atly Szk. 
Krajowej w yrarżalne.

Kretowane obeemi© być m ają trzy  nowe. rea l­
ne gimnialzya w  ikirajn (we Lwowie, Krakowie 
i Rzeszowie). Propoizycy© Raldy Szkolnej K ra­
jowej odeszły ido m inisterstwa ośw iaty Spra- 
wtoizdaWc-a w yjaśnia, rz© giinmazya realne n ie są 
właśoiiwie nowym  typem! szkoły środiniitoj. Je s t 
bo ipeiwnegio rodzaju paliaitiwum, m ające easlą.pić 
niidyikalną TC-fonmę gimnaizyuiu Ida-sycanego. 
Pam iętać bowiem należy, ;że gmiiiaizyum real­
ne ni© jes t sizkołą realną iz idodaitldem łaciny, 

Jaez jes t to1 gimmaizyum idasycizne, bez obo­
wiązkowej n a t tó  języka .gunycikiego.

ft-aiła, Szk. Kraj. Kajmiowafa się -także sjsrawą 
lek,tury porddej w Szkołach średnich. Referat 
dyr. Steina będzie podstaw ą d o  wj-rażen-ia w 
tej warżnoj sprawie oipiinii g ron nauczj*cielskiclj.

Przeprowa-ilzenie radykalnej reform y szkół 
średnich w  obecnym 'czasi© wojenryim, g d y  nie 
wierny, jak  ukształtu ją  się ipoidciziaś: poikoju gbo- 
'sumki polityczne w EcdścP, byłoby rzetozą rów ­
nie druidną, jak  mbże przbólwozesną. Sprawe- 
zdawca jes t zwolennikiem tak iej reformy, aby 
raowia sztookt średnia .odpiGwiiaidaia warunkom 
żjnoi>a riiow-Łiiczeisneg© <społec!z3ńamvd', wpierając 
się na .tradyeyiach, charakterze: i asp-iaiatcyach 
nia-rodiu polskiego. Ostatnimi czasy, podiczus 
obrad Tow. Naucz. śzili.ól wyżśzyjch, rzne-ono ha­
sło: jedna i tasam a szkol a na  wszysikicn zie­
miach polskich. J e s t  to  hasło', z k tórem  reŁIr- 
rrpi szikolna licizyć się mnisi.

W ogóle ntetyłko- szk o lą  miuisi być zreorgimi- 
zomtuua;, ale iwyehowawcze iki©iiUiik.: iszkoly 
ulcidz m-uszą radykahi-oj reiormie.

Na. w stystk ich  posiedzeaiiiw.h R udy Szk. Iwaj. 
w loka-esi© spi aw-oizdawcizyni bjd  dedegn-t obec­
nym, przy  wszyis-tkich ważniejazych sprawdcli 
glcfó znbienal i czjlnil 'wnioski, które niejedno­
krotnie, opracowane w seikcyc-iiciu pnzyjiiitowaine 
były  pracz pełną ltadę Wnioski ™ dotyczyły 
swlasracza umf-eryalnego bytu 'naałC7/jT.iefóbwa- i 
jego poprawy.

Sjpoatoload&iwai -oświadcza go-towuść odpoivde 
diai ma- pyitania i  linterpelaicy©, gdyż da- mu to  
sipoislobniość ido uzupełnien-ia !śp«woźł(tałł#a', k tó ­
remu -zbyt. wioliklicłi n-ito óhfcfoł willa wac rozmia

dla nauczyrcielstw*a ludowego w kraju, wedle za­
sad i w wysokości, przyznanej urzędnikom 
państwowym czterech li î-jfiiiższycdi k 1 ais rangi.

R. m. A d e 1 m a n poruszył sprawę szkól za­
wodowych, przemysłowych i handlowych, któro 
'mio majją łacizu-ośei -z© eprawami za.wodoweini.

R. m. G r a m a t y ‘k a wskazuje na brak szkół 
rolniczych, zwlaSzćza typu niższego, przezna­
czonych dła włościan w naszym kraju.

Po zamknięciu dyskusyi zabrał ponownio 
głos r. .ni. delegat K o n o p i ń s k i ,  odpowda- 
Uając wyczorpująco na iulcrpelacyc i zapytania, 
zgłoszone w czasie dyskusyi, poczem przystą­
piono do glosowania. >

W n , o s e k  s c k c y i  o p r z y j ę c i e  
d o w* i a d o itf o ś c i s p r a w o z d a n i a d e ­
l e g a t a  i w  y r a ż e n i a  mu  p o d z i ę k o- 
w a n i a za  j e g o  p r a c ę  p r z y  j ę 1 a R a- 
'(1 a  m. o  Ł  9 a. s kh. mi .

Wybór delegata do Rady szkolnej kraj.
Wni-oski. zgłoszone w* dyskusyi przez r. m. 

Kosobudzkiego i r. m. Noiwuka, uchwalono ode­
słać dk> sckcyi s'zkto'1-ncj, poiczem r. m. K o s  o  
b u d z k  i z-glosił wniosek. aby r. m. Al. Iv o n oh 
p i ń s k i e g o  wybrano delegatem do Rady 
Szkolnej krajowej -na -dalszy trzechletni okres 
P r z e a k  1 a m ac y  ę.

Wdjtajsk t&n Rada miejska uc-łiwaliła jedno 
głolśnito wśród oklaisków*.

R. m. K o n o p i n s k - i  po'olziękowal za wy­
bór toświisidczia-iao. ze wedla -sił i możności bę- 
d!z|ta isiię skąpał spełnić ptonwiejizpue muro-bowiązk-i, 

Trzcwodni iz.ący wicepr. F e cl e r a w  i c z ,  zło 
żywszy -nowowybranemu delegatowi żYczon.a 
imieniem Rady m., odroczył z no-wedu spóźnio- 
noj pory o godz. 9(4 posiedzenie. — Naistępne 
posiedzenie Rady m. odbyć się'ma we czwartek 
28 b. m.

O i  - t  f a l M l s t r  m s f  1
Celstn uregulow ania nakładu, prosim y  

o m ożliw ie najw cześn iejsze nadsyłan ie pre­
num eraty. —  W arunki prenum eraty zam ie­
szczone sa w nagłów ku dziennika.

row.
Spra-wtozdaw-ca d z ięk u je  R adzie -miejskiej za 

■zaufacie, k tó re  po -trzykroć pow oływ ało  g c  na 
zysiaczytno stamwyirsk-o- je j d e leg a ta  .w Raidzie 
Siz-ktolnej Kra-jowej i  ouecnie snainda-t aMrffi, 
k-tóre'gio wedle sił i m ożności k o rzy sta ł na: rzecz 
s-zkół w,ogóle, a  iszkolni-ctwm krakow skiego- w 
STOwrgółności, —  -o-ddaja do dyspo-zycyi R ady  
miej-s-k-i-ej.

N ad  -ap-rawbźdtanie-m dclega-ta p. AL K onop iń  
'kriegiOL Ictóre Ra-da m . pnyyjęła głośnem i olda- 
ska-nii, wj-wiąz-ała się d łuższa dyskitsya.

D yskusya.
- Pioi'w*S7.y -zabrał -głos r. m. K o s o h u d z k i ,  
k tó ry  w ra z .w s z y  uznani© d la  działalności de- 
iega-ia p. lv(iiiloipiiiski.&g*o, ©mawiał spraw y, szkol 
ak ilw a zair-odc-wego 1 w®kazał n a  licizne b rak i 
w tym  k ie ru n k u . Mo-woa dom agał się też po lep­
szenia i unorm owania, b y tu  materyalneg*o nau- 
czj-dokstwa.

R . m. K o-s o b  u 'd !z k  i zgłosił też rezolucyę, 
wzywającą, preizydyum  R ad y , ab y  u  AvTjrdzialu 
k ra j. p-oc-zyniło k ro k i celem ■jHidwjższenia p łac 
irau-czyciieli lud-owych w Krałcowie.

R. m. N o w a k  S tsanslaw  -o-mawia h o m e  
w ielkie b rak i w  nauczaniu  ludow cm , k ry ty k u je  
do tychczasow ą działalność w ładz  szko lnych  
zw łaszcza liczne */. a nic dbam  a n a  polu szkolni 
c tw a w naszym  k ra ju . Mówca dom aga się re fo r 

ly szkolnictw a kuŁowdgn i apelu je do '' leg a ta  
do R ad y  szkolnej k ta jc a e j  imieihc:.i nau czy ­
c ielstw a ludow ego, aby  sp raw y te j z -oka nie 
-spuszczał. W d aM y m  ciągu om ówił mówca 
sm utną  dolę nauczyciels tw a o raz  -sprawę o rg a ­
n izac ji szkół lad o w y th  w G ałicyi, a  zw łaszcza 
w K rakow ie, gdzie k ilk an aśc ie  szk ó ł m a dokąd

Do dzisiejszego nakładu dołączam y dla 
wszystkich P. T. Prenumeratorów czeki Poczto­
wej Kasy Oszczęanośei.

S ^ 3S3CE2arc?EE3&

K raków , 26 czerw ca.
Nadzwyczajne dodatki dla emerytów państwo­

wych. Ministerstwo skarbu — jak juz doniósł tele­
gram Biura korespondencj-jnego — przyznało eme­
rytom za czas od 1 czerwca b. r. do końca, grudnia 
1917 roku nadzwyczajne dodutk. -według następu­
jącej tabeli

lp .D la  emerytów, k tó rjch  pobory pensyjne, 
względnie dodatki z laski, wynoszą kwotę do 4.000 
koron włącznie, przyznano dodatek 100 koron.

2) Dla wdów i sierót z pensyą do 3.000 koiGn, 
przj*znano dodatek 80 koron.

3) Innym' emerytom przyźn-ano 30 korom, a rulm 
jyom 60 koron.

4) Dla sierót z pensyą sierocą cło wl.ącznej kwoty 
1.500 koron, wzclcdnie z dodatkiem na wychowa* 
nie do -kwoty UDO kOruty przyznano: a) d!a~SIcrót) 
bez rodziców 60 koron; b) dla sierót bez ojca 49 
koron.

5) Innym sierotom przyznano dodatki 40 i 30 
koron.

Odnośne podania należy wnosić uo prezydyum 
krajowej dyrokcyi skarbu w Białej.

Podwyższenie zasiłków dki rodzin żołnierzy'. — 
Wiadomości Gospodarcze® donoszą, że stosownie 

do rozporządzenia cesarskiego z dnia 30 marca br. 
i roegoiiząiłJMsiiia niinisiterynlnego z 30 ,m arca b. i .  
w pewnych wypadkach należy sic żonom powoła­
nych do służby wojskowej podwyższony o pewuen 
procent zasiłek stosownie do miejsca zamieszkania 
w czasie powstania prawa do tego zasiłku. Miano­
wicie podwyższony* o 10 procent zasiłek żonom 
powmlanych pod broń należy sio tylko o tyle, o ile 
miejscowości te uzna, k r a j o w a  polityczna władza 
po wysłuchaniu Izb handlowych i przemvsłowj*ch, 
za miejscowości p r z e  m y s ł o w e.

Namiestnictwo nadesłało krakowskiej Izbie han­
dlowej wykaz m ie js c o w o śc i ,  które uznaćby naje­
żało ©a ,.ip mz em  y i 0 '\v o“. Tzba poddała -reiwlzyś 
nadesłany wykaz 'i  uzupełniła go 43 miejscowo­
ściami

Ceny młodych z iem n ia k ó w . Gentralna komisya 
dła badania cen wyznaczyła za młode ziemniaki 
z krajowego zbioru 1917 jako cenę wytyczna 46 K 
za 1Ó0 kilogramów przy _ sprzedaży prz^z produ­
centa.

Szósia pozyczka wojenna. Izba handlowa i prze­
mysłowa w Krakowie uchwaliła subskrybować na 
szóstą pożyczkę wojenną 100.000 — Dotąd
subskrybowała Izba na cele pcżj*czeL wojennych 
razem kwotę 300.000 K.

Koło Im Towarzystwa Szkoły Ludowej. Dnia 30 
b, ni. o godzinie C> wieczorem, odbędzie się lyalno 
zgromadzenie członków J- Kola T. S. L. w sali To­
warzystwa technicznego, 'ń. Strasze:vst.iego 1. 23, 
TI. piętro, z nadępującym  porządkiem dziennym. 
1, Odczytanie , protokołu z ostatniego wataego 
zgromadzenia; 2) sprawozdanie zarządu Koła za 
b ita -1914, 1915 i 1916; 3) w ybór/,arządu Kola- l-ro- 
raiswi kontrolującej na rok 191‘; 4) wnioski i in- 
terpe.acye. — TV razie braku wymaganego statu­
tem kompletu o wyżej podanej godzinie, odbędzie' 
się następne walne zgromadzenie Z0®? taąiogft 
dnia i V  tym samym lokalu o godzini; >/-.■ wieczo­
rem bez względu na iłość, członków obecnych.

Z uniwersytetu. Józef N o  w a k, auskultant sa­
dowy w* Bochni, otrzymał na uii:>versytecie Jagiol- 
lcńskim stopień doktora praw*.

Tadeusz S p i t z e r ,  rodem z. Krakowa, syn dy? 
rektora szkoły wydziałowej, o'r*zvmał tm uniwersy­
tecie wiedeńskim stopień doktora pr.rc . _

Z Towarzystwa łekarskiog” - V\e <„ocłę, dnia F 
b. ni., o godzinie 6 wlejazormn o d ty d m  się w 
własnym (ulica jR,a4z--'v;t!?’Afc :i 4) K - 11 9
Tow*arzj*stwa z następujący - !-
nym: 1) profesor dr L a  o wg k i :  /  1 j1*

oddziału wewnGtv2ue^ . *■ Pytała - 
d r W a l t c i ;  ty c i" 1' ^ 110 sM>hili-

cyc kliniczne z 
św. Łazarza; ‘
Lica«.

Wpisy M band)**?1 „ L Z T
,  Z  P « S S 5 »

połączonych

tj. we wtorek dnia 26 czeiwca b. r. 
w sau «Sokola»

i 1
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cem i się reform y szk o ln ictw a  ludowćgO', s tw o ­
rzenia szkoln ictw a praw dziw ie p o lsk iego , odpo­
w iad ającego  duchow i i  potrzebom  narodow ym , 
u su n ięc ia  obow iązku nauczania języ k a  n-iemiec
kiego- yv BZiko-ła-ch pto&politych. ' . T T>ietr°, 0Q ?0flzjnT
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przed wakacyami w dniach 29 1 30 bl m- fv lokalu
szkół dwu klasowych męskio.ty sity

:emsaafiwsysse]
p iew aw sto  baietnu'st.rza t Pim,,- , .

Początek o godzinie 8-raej wieczór. — Luety do nabycia *- ■ ^ b eg o ,
. T um fl /  — B .
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eię w ostatnioli dniach tferpnjn i pierwszych dniach 
trze śn ia , jednakże tylko w miarę wolnych miejsc.

Y\ dniach 29 i 30 b. m. od godziny 10 do 12 w 
południe odbędą, się wpisy na *wakacyjnv 10-ty- 
godniowy kurs dla dorosłych-*, obejmujący naukęi 
buchalteryi tygodniowo godzin 8, rachunków ku­
pieckich tygodniowo godzin 8 i towaroznawstwa 
tygodniowo godzin 4. Opłata w y n o s iła  buchalte- 
ryę 50 K, za rachunki 50 K, za towaroznawstwo- 
25 K i ma być złożoną w dwóch ratach przy ivp‘ ■ 
sic i 1 sierpnia. Początek wykładów 3 lipca o go­
dzinie 5 po południu w lokalu ulica Szewska 1. 4.

Z Towarzystwa filozoficznego. Odczyt dra I. 
IV a s s f e r t r e r g a  pod tytułem: »Sen 'a jawa* od­
roczono na czwartek, dnia 5 lipea, o godzinie 6-tej 
v ieesorem w Towarzystwie filozoficznem (ulica 
iw . Aliny I. 12).

' Z opery. Z kanceiaryi teałru komunikują nam: 
D?ieiaj wystąpi po raz pierwszy przed naszą publi­
cznością młoda śpiewaczka. Krakowianka, panna 
E w  Bandrowska, w partyi Małgorzaty w >Fau- 
ś-ue* J  Gounoda, której 6ukcesy w operze war­
szawskiej zapisywała prasa tutejsza. Dalszą obsa­
dę tworzą pp.: Jaworzyńska, Kalmcka, Lubieniec- 
ki, Zathey, Romanowski i Isakowicz.

» Faust* powtórzony będzie we czwartek, gdyż 
dalsze'dyspozycye repertoarowe usuwają go pra­
wdopodobnie na dłuższy czas z afisza.

Zapowiadana na czwartek opera O Fuccinbego 
łMadame Butterfly* odłożona została na piątek, 
29 b. m. Wystąp? w niej w partyi tyfuło-wej dająca 
eię słyrszeć.po długiej przerwie doskonała śpiewacz­
ka Krakowianka, panna Aleksandra Szafrańska

Wobec tej zmiany donosi dyrekeya tą  drogą, żę 
zakupiono już bilety na »toadame Butterf!y« (kolo­
ru pomarańczowego) z datą: czwartek, 28 czerw­
ca, w a ż n e s ą n a p i ą t e k, d n i a 29 c z c r w- 
c a. Na aziwairtfcowego Łaś ..Fausta11 obowiązują 
bilety (koloru zielonego) z datą: p i ą t e k ,  d n i a  
29 c z e r w c a .

Z teatru  ludowego. Dzisiaj i jutro najnowsza ope­
retka O. Nedbała: »Narzeczona- z winobrania-* z pp. 
SawicKą.-Feldmanową, Harusimowicżówną, Zimajer, 
Mullerem i Minowiczem wr partyacli główmy eh. — 
Repertoar bieżącego tygodnia poświęcony jest, z 
wyjątkiem piąiku, 29 b. ni., operetce, albowiem 
kończy ona sezon w sobotę, dnia 30 b. m. Lipcową 
przerwo poświęca ayrekeya sceny ludowej w ysta­
wianiu i wznawianiu ucworów-^dramatycznych 
1 sztuk popularnych.

Kiwmasz na rzecz * Dgnisk wakacyjnych dla bie­
dnych dzieci-*, urządzony staraniem Komitetu pań 
z krakowskiem Kołem Ligi kobiet, odbędzie się w  
niedzielę, dnia 1 lipca, w parku dra Jordana. Pro­
gram nadzwyczaj urozmaicony. Oprócz loteryi spo­
żywczej, kola szczęścia, imienin lalki, poczty, ja­
zdy pieskami, bufetu, dwóch orkiestr, najważniej­
szym punktem będzie z pewmością »Obckćd ludo 
wy Sobótek*, odi.worzony przez uczenice konser- 
watoryum Leopolda Pol-Dolińsldego z udziałem 
znanej powszechnie artystki Niny Doili. Obchód 
'»Sobótek« przy odpowiedniej dekoracyi, inscenizo­
wany bę Izie historycznie. Wiejskie kram y z pier­
nikami i drobiazgami, w  szałasie wiejskim znachor- 
ka, przepowiadająca losy ciekawym, wiejska mu­
zyka, oraz tańce, urozmaicą program pomysłu p. 
Dolińskiego.

Z konwiktu księży rijarów  w Krakowie.- W pby 
uczniów od 6 do 14 la t do konwiktu szkoły przy­
gotowawczej i prywatnego gimnażyum realnego 
księży Pijarów odbywać się będą od 28 b. m. do 
6 lipca b. r.

Klub krakowski cyklistów i motorzystów urzą­
dza trzcchdmową wycieczkę rowerami do Zakopa­
nego i iZ.Iero.Llc0 o CŁa«., w p .ą ttk , soLmę i nie­
dzielę, to jest w dniach 29 i 30 czerwca, oraz 1 lip­
ca b. r. Bliższych szczegółów' udzieli sekretarz w 
księgarni Spółki Wydawniczej Polskiej, ul. Bracka 
1. 2, rano w godzinach między 8—2 po południu 
i 5— 7 wieczorem.

Zagadkowy wypadek. Wczoraj po południu we- 
zr ano lekarza pogotowia do hotelu Spatza przy 
ulicy Podbrzozia do nieprzytomnego portyera W. 
Rumplera, który wypił jakiś bliżej niezbadany na 
razie płyn o zapachu migdałów z flaszki, pozosta­
wionej w hotelu przez pewnego podróżnego z Kró­
lestwa Polskiego Rumpler sądzH, że flaszka ta  za­
wiera wódko. Lekarz pogotowia odwiózł go w bar­
dzo ciężkim stanie do szpitala św. Łazarza.

rŁ  k ^ a f i s *
Uchwały ^Związku katolików śląskich*. Wy­

dział «Z'viązkn-śią$kieh kalolikó\v« uchwalił nastę­
pującą rezolueyę:

W id z ia ł Zw iązki! śląsk ich  kato lików  w ite  go 
rąco  o św ia ta  zenie posłów  słow iańsk ich , złożone 
w- Izb™ posłów  ivc W iedi iu d n ia  31 m a ja  19.17 
r., g d y ż  ty lk o  przez n ad an ie  narodom  zam ieszk u ­
jącym  A ub tryę  zupełne j au tonom ii n aro d o w ej w ra ­
m ach m onarch ii h ab sb u rsk ie j m ożna się spodzie­
w ać zakończenia, sporów- na ro d o w o śc io w y ch  i 
w zm ocnien ia  te jże  m o n arch ii n a  zew nątrz . W y- 

' 'd z ia ł «Z w i;r/ku  śląsk ich  k a to lik ó w *  je s t  zdan ia , 
ż w obec n iek o rzy stn e g o  po łożen ia  ludności p o l­
sk ie j n a  Ś ląsku , w obeć b iu ro k rao y i, n iep rzy ch y l­
nego  sam orządu  k ra jo w eg o , w obec ciem iężenia  
n as przez w ie lk ą  w łasn o ść , kap ita lizm , w ie lk i p rz e ­
m ysł. przez ^Siiiu lY creh i*  i j-Nordmark-* należy  
da/żyć do ściślej łączności z powstającą do now e­
go życia -PoM tą, .aby w  te n  sposób "OiraiiOiwać 1/4 nff- 
licnrowY pnzew.lo od lan i uanodu  jnoM aagd  od nie- 
tL y b n e j zguby, W y d zia ł »Z\viązku śląk ich  k a to ­
lików * zazn acza  z ca la  s tanow czośc ią , że w y ra ­
żone pow yżej d ążen ia  n a leż y  z rea lizo w ać  p rz y  po­
m ocy  ce sa rza  K a ro la  w ścisłe j łączności z m o n a r­
ch ią  au s try ack o -w ęg ie rsk ą« .

Pożar Radziszowa. Z Radziszowa donoszą- Dr.ia 
22 b. m. około godziny 3 po. południu iskra loko­
motywy pociągu, zdążającego z Krakowa do Su­
chej, przy silnym wietrze, wznieciła ogień w je- 
dnem z zabudowań w E"dziszowie, leżącem w po­
bliżu wąłu kolejowego. W jednej chwili ogień objął 
cale domostwo, przenosząc się ,, :niezmierną szyb­
kością na sąsiednie zabudowania. Pożar trw ał do 
późnej godziny; zniszczył około 50 domów mie­
szkalnych, nie licząc budynków gospodarczych. 
Z pomocą pospieszyły straże ogniowe z Rzeszowa, 
Skawiny, Woli Radziszowskiej i Mogilan. K ata­
strofa przybrała tern w irksZfi rozmiary, ponieważ 
pożar wybuchł w porze, gdy ludność pracowała w 
polu, a w domach pozostawały tylko dzieci. Z wię­
kszych budynków- ocalał kościół i dom K ółka rol­
niczego, organistówka i szkoła. — Dla przy jśda 
z pierwszą pomocą pogorzelcom, którzy utracili 
całe mienie i pozostawioną w domach gotówkę, za­
wiązał się z inieyatywy miejscowej inteligencyi ko­
mitet ratunkowy. Komitet ten zwrócił się także
0 pomoc do posła Banasia.

Obchód stulecia Kościuszki we Lwowie. Kasyno
1 Koło literaciro-artystyczne podjęło dania inieya­
tywy do urządzenia we Lwowie, a względnie w ca< 
lym kraju, obchodu setnej rocznicy zgonu Tadeu­
sza Kościuszki. Odbyło się już posiedzenie komisyi,

wybranej dla tej sprawy z grona członków wydzia­
łu K asyna i Koła hteraeko-artystyeznego, która 
postanowiła zwołać kom itet ściślejszy. Komiteto­
wi. temn przedłoży imieniem Kasyna i Koła lite- 
racko-artystycznego p. Ozapelski opracowany 
przez siebio projekt obchodu, a po przeprowadzo­
nej dyskusyi i dokonanych zmianach, względni 
uzupełnieniach, zapadnio uchwała utworzenia ko­
mitetu obszerniejszego, k tóry  ostatecznie zadecy­
duje o orogramie i jeg-o rozmiarach.

Pożegnanie gen. Rimla ze Lwowem. »Gazeta 
Lwowska* donosi: »Najjaśuiejszy Pan zwolnił na 
‘w te n ą  prośbę kiom rand ainita miasta, generała majo­
ra Franciszka Rimla von Altrosenburg z zajmowa­
nego dotychczas stanowiska. Równocześnie Najja­
śniejszy Pan zamianował generała majora. Adama
N o w o t n e g o  komendantem m iasta Lwowa*.

Z powodu swego ustąpienia ogłosił gen. Riml 
za pośrednictwem dzienników- lwowskich pismo, w 
którem między ir,nenii czytamy:

^Stosunki iamilijne zmusiły mnie do proszenia
0 przejściowo przeniesienie mnie dc Wiednia. Mo­
ja prośba została na Najwyższem Miejscu uwzglę­
dniona.

'Odczuwam przy tern potrzebę serca wyrazić naj­
serdeczniejsze podziękowanie całej ludności miasta 
Lwowa za .życzliwe zrozumienie i pornoc, z jaką 
popierali moje usiłowania w interesie ogółu. Lu­
dność może być pewną, żc nigdy nie zapomnę cza­
su, ty którym spraw-o-wałcm komendę we Lwowie: 
jest nie tyiiko m o ta  (przyjemnym obowiązkiem, lecz 
także zaszczytem i radością, że mogłem pracować 
v?raz z ludnością w ciężkim czasie na jej dobro. 
Z najscruecznicjszemi życzeniami szczęśliwej przy­
szłości dla miasta F r a n c i s z e k  R i m i v o n 
A 1 t. r o s e n b u r g, c. i k. generał-major«.

Ziemniaki na zimę dla Lwowa. Zarząd miasta 
Lwowa otrzymał zezwolenie na zakupno pewnej 
oznaczonej ilości ziemniaków w Gałicyi wscho­
dniej. Sprawę bezpośredniego zakupna oddał za­
rząd m iasta Związkowi ziemian. Zarząd miasta' po­
czynił starania, a ly  uzyskać podwyższenie kontyn­
gentu ziemniaków dla mieszkańców Lwowa.

Dalsze rekwizyeya dzwonć w we Lwowie. ..Gazeta 
bolę przel południem z dzowniey kościoła św An­
toniego na Łyczakowie zdjęto ostatni dzwon.

Aresztowanie za lichwę żywnościową. Policya 
lwowska aresztowała i osadziła w aresztach Lu­
dwika Ralskiego, właściciela sk ład u 'sukna przy ul. 
Rutowskiego 1. 7, wśród następujących ciekawych
1 charakterystycznych okoliczności: Do sklepu je­
go przyszła paru G. Z., żona lekarza i zażądała 
m a to m  czarnej w białe prążld. P. Rajski zażądał 
za tę materyę 70 K za jeden metr. Pani G. Z. rry- 
diała s5.ę toa cein-a za wysckai i opuściła 6kieip. Kanry- 
śliła sw jednak na ulicy, bo m atorya jej się podo­
bała i wróciła do sklepu. Gdy miała już płacić, 
kupiec zażądał teraz po 75 K za 1 metr. Nazajutrz 
pam G. Z. posłała do sklepu Ralskiego swoich zna­
jomych po zakupno tej samej materyi, lecz Ralski 
zażądał 80 K za 1 metr. Lichwiarska drabinka za­
łamała się ■jednak. Oburzeni podbijaniem cen klien­
ci p. Ralskiego zaw iadomili o tern policyę no i smu­
tny byl koniec kupieckiej niesumienności.

1  Królestwa PoSsfciagc.
Kuchnie wojenne w Piotrkowie, »Dziennik Na­

rodowy* donosi: Komenda powiatowa w Piotrko­
wie zaprowadza z dniem 1 lipca b. r. kuchnie wo­
jenne dla tej ludności miasta, k tó ra  z powodu tru ­
dności aprowizacyjrych sama nie może się zaopa­
trzyć w żywność. Zasadniczo otrzymywać bedą 
bezpłatnie żywność tylko ci, którzy, według świa­
dectwa lekarskiego, nie są, zdolni do żadnej pracy, 
a wioc: st-arey ponad . 0 lat, dzieci poniżej 10 lat. 
Ludność pracująca i zarabiająca na utrzymanie 
otrzyma żywność w kuchni za umiarkowaną opła­
tą. Ludność podzieloną będzie na cztery klasy: 
1) ludzie bez środków do życia, którzy będą żywie­
ni wannę, 2) zdolni do pracy za zniżoną cenę ko­
sztu po 60 h za obiad, S) średnio zamożni za cenę 
t  K 20 li. 4) zamożni za opłatą podwyższoną 2 K 
za obiad.

Kuchnie będą zrdjonowane według klas powyż­
szych. ^

Pożar Rzgowa. Z Łodzi telegrafują: Małe mia­
steczko Rzgów, leżące przy szosie Łódź—Piotr­
ków w oddaleniu około 16 kilometrów od Łodzi, 
staro się w ,dniu wczorajszym widownią klęski po­
żaru, jakiej nie whlziano tu od szeregu lat. W krót­
ce po godzinie G pop. wybuchł w jednym z domów 
przy ul. Tuszy ńskiej ogień, który znalazł poda­
tny grunt, ty drewnianej budowli, na wskroś wy­
schniętej, pokrytej gontami przerośniętymi mchem.

W kijka minut cały dcm stanął w płomieniach, 
k tón niebawem w iatr południowo-wschodni prze­
rzucił do dzielnicy sąsiedniej, bardzo ciasno za­
budowanej, lożąeej po lew ej stronie rynku. We­
dług doty eh czasowego obliczenia spłonęło około 
150 zabudowań. Przyczyny pożaru należy szukać 
według- danych dotychczasowych, w zaprószeniu 
iskier. Szkody dotąd nieustalone są bardzo zna­
czne, 1500 osób pozostało bez dachu.

Żywność dla W arszawy ze Szwajcaryi. W tych 
dniach powrócił ze Szwajcaryi do W arszawy p. Ma­
chnicki, dyrektor wydziału zaopatrywania miasta, 
dokąd wyjeżdżał w „prawie zakupienia dla W ar­
szaw i środków spożywczych. Podróż przyniosła 
pożyty wne rezultaty. Władze szwajcarskie zgo­
dziły się umową piśmienną na dostarczenie 51 wa­
gonów roś'in strączkowych. Transport nadejdzie 
na ręcctprezjAleata ks. Lubomirskiego. Władze nie­
mieckie wydały już pozwolenie -ria przewóz tycli 
towarów przez terytoryuun państwa niemieckiego. 
Są też widoki uzyskania dalszych transportów zc 
Szwajcaryi luh z innych państw za jej pośrednic­
twem. W tynmwzględzie decyzya zależy od państw 
kotilicyjnych. Rokowania odpowiednie już wszczę­
to, niezbędny jednak będzie prawdopodo1 nie wy­
jazd osobisty do Szwajcaryi lcs. LitboniiSdśiego.

Oblężenie bandyty na ulicach Warszawy. Pisma 
warszawskie donoszą: W dniu 21 b. m. rozegrała 
się tv Warszawie przy ulicy Twardej jedna z tych 
krwawych walk, jakich widownią 'bywa od czasu 
do czasu W arszawa od rewolucja 1905 roku. Mili- 
eyant Brykc.zyński, jadąc w południe tramwajem, 
spostrzegł tłum ludzi, ścigających z krzykiem ja­
kiegoś mężczyznę średniego wzrostu, przyzwoicie 
ubranego. ,

Natychmiast wyskoczył z tram waju i przyłączył 
się do ścigującycn. Z innej stron,y ścigał już ban­
dytę drugi milicyant, p. W anat. Była chwila, gdy 
milicyantowi udało się zastąpić drogę bandycie 
i wówczas wpr.dł on na podwórze domu numer 5 
pizy ulicę- Srebrnej. Zdawało się, że railicyarici uj 
mą uciekającego. W decydującym jednak nom en 
cio wyjął on browning i kilkoma Celnymi strzała­
mi ugodził dwukrotnie milicyanta W anata w oko­
licę miednicy, zadając mu poważne rany. Następ­

n ie  strzeli1 kilkakrotnie od milicyanta Brykczyń- 
iskiego, raniąc go w okolicę serca, oraz w ramię.

' Korzystając z zamieszania, bandyta wpadł do dom- 
ku przy ulicy Srebrnej 1. 3, schronił się do ubika-

cyi, gdzie mieści? się skład suma i stam tąd począł 
strzelać do oblęgającego go tłumu i m ilieyi ktOra 

'tym czasem  licznie przybyła na miejsce. Zawezwa­
no wojsko i straż pożarną. Nadjechało również po- 
gotowio ratunkowe. Żywcem go wziąć nie było 
sposobu Rozpoczęło się regularne oblężenie. Kilku 
żołnierz}’- ustawiło się z karabinam i przed frontem 
domu, inni rozstawili się po okolicznych dachach. 
Zaczęto strzelać, w skutek tego nad głową bandyty 
dach począł płonąć. Straż pożarna jednocześnie 
zalewała, kryjówkę bandyty strugami wody.

Po chwili bandyta przestał odpowiadać na strza­
ły, a  gdy zajrzano do wnętrza, znaleziono go w po- 
zycyi leżącej z zupełnie rozstrzaskaną czaszką.

Identyczności osoby zabitego na razie nie usta­
lono. Aresztowano kilka osób, między innemi dwie 
elegancko ubrane kobiety, które prawdopodobnie 
pozostawały w stosunkach z banaytą.

Dwa wyroki śmierci. Sąd okręgowy w W arsza­
wie sądził wczoraj sprawę o uduszenie przy pomo­
cy stryczka 15-łetnicgo parobka Aleksandra Ke- 
ruscla, dokonane w celu zrabowania kani i wozu. 
Kerusel dnia 29 stycznia b. r. wyjechał zc wsi J e ­
lonki do Warszawy po nawóz. Od tego dnia nikt 
go już nie widział. Po dwóch tygodniach niejaki 
Prawda, zajmujący się wywożeniem śmieci i n a ­
wozu, oznajmił, że przed, kilkunastu dmami wi­
dział w Warszawie zaginione kopie i wóz, którym 
jechał znany mu Stanisław Kozłowski, woźnica. 
Prawie w tym samym czasie na polu przy wsi Je ­
lonki znaleziono przysypane śniegiem, w kupie 
gnoju, zmarznięte zwłoki zaginionego chłopca; na 
jego szyi widział stryczek.

Za udział w powyższym mordzie oddano pod 
sąd: 26-Ietniego Stanisława Kozłoivskiego, 28-le- 
tniego Ludwiku Morawskiego i Józefa Mentzla.

Kozłowski zwuacał wczoraj ogólną uwagą swo­
im potwornym wyglądem: ze spłaszczonym nosem, 
krzywenii ustami, moiistrualnemi oczyma, podo­
bny raczej do małpy, niż do człowieka, _ wywierał 
wrażenie jakiegoś w-strętn.ego potwora. Przyznał 
się do mordu, tłomaeząe jedjmie, żr nie on. lecz 
dwaj pozostali byli faktycznymi diisićrełami. Mo­
rawski przyznał się do mordu.

W yrokiem sądu Mentzla uiiewinn.ono. Kozłow- 
ski i Morawski skazani zostali na karę śmierci. — 
Szlama Goldberg, k tóry  kupił zrabowano konie 
i wóz, płacąc Kozłowskiemu 400 rubli (rzeczywista 
wartość sięgała 1.400 rubii) skazany został na rok 
wiezienia.

O dznaczenia. Framcfezek B a t o r s k i  i  Zy- 
gmiunlt S t  o c k  i, ‘OifjKJyfitomie c. k , -Dya-. policyi 
we Lwowie, puzyclzialeni -ilo służby w  po lu . zc 
ifiatłi aa w y b itn e  pełnieni,e s łużby  pn-zed maoprzy- 
jaieielonn ocLzuaózeni żelaznym  krzyżem  zasługi 
U klasy . Vv noku 1916 zosiałi ju ż  •oRzuaezeui 
zlófyin k rzyżem  'Zasługi.

Repertoar opery w teatrze nrcjslum w Krakowie 
iin. Juliusza Słowackiego.

We wtorc-k, dnia 26 b. m.: *Faust« J . Gounoda; 
(występ panny Ewy Bandrowskiej i Romana Lu 
bienieckiego).

We czwartek, dnia 28 b. tnl »Faust« J  Gouno­
da; (występ panny Ewy Bandrowskiej i Rmnana 
Lubienieckiego).

Zmarli :
Jakób K o w a l s k i ,  emerytowany profesor se- 

minaryum nauczycielskiego męskiego, b. inspektor 
■szkół. zmarł w dniu 25 b. m. w Krakowie, przeży­
wszy ła t 67.

Język p ils k i w  .nauce refigii 
w  PozR2fcfeie*n.
(TcL c. k. Biura korerp.)

Berlin, 26 czerwcu*. 
z-Nordid. Allg. Z tg .; donosi:
M inister w yznań  w ydał r.o^porządEcmio d-o ad- 

niiiiiiSitraeyi ośwdaity, by  p rz y w ió d ć  n au k ę  rell- 
gii w  języ k u  polskim  w  ty c h  szuc lach  prow iucyi 
poznańskiej, gdiziiei ta. n a u k a  e  pow odu b raku  
nau&zyrieli, m ów iących p o  ‘po lsku , została 
przerw ana i nnuisiała być zastąp ić  na  n au k ą  rc- 
liigii w języku  (ni0 m,Łee.kńn. Obocuie tulcie wszę­
dzie tam , gćtoio .część (uezęs.zezają.wch d o  szko­
ły dziec i n ie  właldia: idotetarDPezoie językiem  nie- 
nwecfliSm, d la  ty c h  dizieci w  arajfniższej k lasie  
nauka' -roligii' m a1 być uldzielana w  języ k u  pol­
skim. W  raz ie  B raku nauczyL^eli, m ów iących 
po (polsku, n au k a  .rcligii oddana, będzie nauezy- 
ciełom szkó l są.sriedniiclr lub  ditcbow-nyan.

0  ły^/rs8Śó dla Polski*
(Teł. c. k. Biura keresp.)

Lublin , 26 czerw ca.
>łi)zioii!iiiiik Xa.rou'0(TYy« 'Ogłasz-a- ucłiTwałe kon- 

feroracji prze Maiwic-ieM luldności, odbytych 
in jc m ty w y  wa!aSzumskiego ks. a rc y b isk u p . Ka- 
kow śkiego w -sprawie Eaippat,rżenia k ra ju  w 
środki żyw ności. K onferencya uchw-ali}a prosić 
papieża, by  n a ty ch m ias t w y jed n a ł d la  Polsk« i 
L itw y  m ożliwość zakupna środków  żyw ności w 
k ra jach  ,k tó re  m ają  ick poddostatk iem . N adto 
z d-frroyaity.wy -a-ncybiiskiigrhti' fpostamoiwio-no popie­
ra ć  usiln ie sk ła d k i w  Polsce na- rzecz m ia s t -1 
poprzeć utwidrzonie głów nego u rzędu  żyw no- 
petow ego  w Wa4-szvw ‘.o dla/ioibu obszarów  aku- 
<px-cyjnve.il. jakotoż dom agać się- n-znanta zw iąz 
k u  .polskich m iast jak o  zasadn iczej o rgan -tecy i 
d la  czynności składkow/ej w  łonie .ludności m iej­
sk iej.

Z  M a d y  p a ń s t w a .
(Teł. c. k. Biura kuiesp.)

W iedeń, 26 czerw ca.
Kcaiiisyy. gospodarstw a w ojennego n a  tycz o- 

ra-jszern posieds-eni-u 'dokonała zgodnie % .propo- 
zyeyą .ąn-zewodniiczącegio, irojzdziału imiateryału. 
W idyskuisyi nad  tem  caibie-rali głois tak że  pp. 
Kołi-ścher i L asoęló . Na'w niosek  hr. L asockiego 
postanow iono w łączyć ta ic ie  k-westyę opieki, 
nad  w ychodźcam i, zw łaszcza co  do pow rotu ro- 
bofp ików  sezc-nowych z pań stw  obcych. Ko-mi- 
sya. ipoatain-oiwiła wyana-c.zyć tkom ifet, -któremu 
■polocono do- środy  poczynić ipropcizycye en do 
pipdzrału roforaitów. W  islkład p odkom ite tu  
w szed ł tak że  poseł S teełow iaz. N astępne posie- 
-dizonie odbędzie  sio w  środę p o  iposiedKeaiiu 
Izby.

K am isya praw nicza  -odbyła wczoraj pod prze­
w odnictw em  d ra  Wałdn&Tu posiedzenie, n a  k tó -

rem diokonano rozdziału maiteryałów, Fdóre 
wpłynęły d'o kiomitsyi. Referen+ein dla- spraw 
.sądohTlnicrtJTy-a wojskowego ustanowiono d ra 
Ofnera, który Ma' nasł-ęnneir posiedizeniu koimi- 
isyi. naizmaezanem na- cawar-i-ek, .złożyć nia sp ra­
wozdanie. Ogólnie 'wyraśapp życzenie, a.by ten  
przedmiot nrożłilwi-e szybko był w Izbde załatw io­
ny. Dla obrald nia«ł częściowpn.i miOiM elanni do 
księgi uisltaiw icw alnyeh ''wyizna.c-zo.na podkom itet 
z  5 członków.

Z Głiorwaeyi.
(Tul. c. k. Biura koresp.)

B udapeszt, 26 czerwca.
„Pester LIoyd“ donosi:
Na staii-owisko bana ChiOTwacy-- upaijrzony. 

jest Antoni Mihalovics. Na stanowisko m inistra 
Cliorwacyi dr Karol Unkelhaeusser. J a k  sły­
chać, w Sejmie clrorwiaiekim w najbbćszej przy­
szłości wlmesiome będzie przedłożenie wt sprawie 
ogólnego prawa wyborczego.

Przedłużeni® m eratoryiim .
(Tnl. c. k. Biura koresp.)

W iedeń, 26 czerw ca.
Ogłoszone wczoraj aioąpoi’ządizan.,e Małeigo ga- 

biinetu z 19 czerw cfai przedłuża dopuszczalność 
mora toryuin po dzień 31 grudnia 1917, ipczasitn- 
rwia- jadnakż-e izTeaztą dotycłiozaiscmm przepisy 
nrarwie bez 'ziamny w  rtocjr.

Nr

N & d e s t a i s e .
(Artykuły w tym dziale nie pochodną od redskrv!\,

t
Za duszę ś. p.

/

M i i i s i a
urop u ni w. Je.giel!,

'6'ilbcdzic się

Nabożeństwo ża ło b n e
w kościele  ak ad em ick im  św. Anny d im  

27 b. m. o godzin ie  9 ramo.

Bilans wojny podwodnej,
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Berlin, 26 czerwca.
(B iuio W olffa). Po w iadom ości o  łupie m ajo­

wymi naszycli lodzi podw odnych ogólna supia 
uroprzy isN»i cl >k i cli i neu tra ln y ch  o k rę tó w  h a n ­
dlow ych, zatopionych od p oczą tku  w ojny w sku­
tek  -zarządzeń w ojennych  m ocarstw  cen tra l­
nych, w ynosi 8,638.500 form re jestrow ych  b ru t­
to , to znaczy p raw ie 60 proc. t-o-nn re jestrow ych  
więcej, niż liczy ła  niemiecka- flo ta  liandlo-wn n a  
początku  w ojny. W  ty m  sam ym  czasie zatop io ­
no angielsk ich  ok rę tó w  w ojennych  157 jed n o ­
stek , a  ogółem  nieprzy jacielsk ich  bojow ych je- 
dnostek  za lep ian o  255. S tra ta  ta  ró w n a  się c a ­
łej flocie w ojennej S tanów  Z jednoczonych Am e­
ry k i z p oczą tku  w ojny.
t ' * ---- --

F te fa  KigrensHeg-3.
(Te!, e. k- Biura koresp.)

P etersbu rg , 26 czerw ca.
(Ag. pet.). N a zgrom adzeniu ra d  robotniozo- 

żcdnierskich z ca łe j E o sy i K iereń sk ' w erngu 
■o-brad o ceL cb  w ojennych  w ygłosił m owę, v  
k tó re j pow iedztai:

Rosya, p row adzi niezależną po lity k ę  m iędzy­
narodow ą. R ząd  zakazał stanow czo w ojskom  
ro-STjskiin wys-iadać n a  ląd  w  -Atenach, b y  nie 
Orały uuziaiu  tv pogw ałceniu  konsty  tucyi, 
G rccyi.

O ara iii pow iedział K iereńsk i: M oje rozkazy  
są wymazem w oli w iększości dem okracy i ro sy j­
skiej. J a k  d ługo jestem  u  steru , n ie  dopuszczę 
do rpzk lad u  arm ii, k tó ra  m usi być  silną. 1 c 
mogę pozw olić n a  to , żeby-' k s. Leopold b aw ar­
ski zag rażał nam  sw ojem i dyw izyam i i ciężkic- 
mi arm atam i.

W  kw esty i B uskiej i ukraiiiakiej wystosoTrał 
Kierc-ńsk-i gorący  ape l do dem okraCyi obu  k ra ­
jów, b y - nie nadw erężały  jedności R osy i pod­
czas w alki o w spólny  cel, w spólną w olność i 
wspó!nyr peko j. Co do kra,ju orm iaiiskicgo o- 
św iadczył m inister, że k ra j ten nie może być  o- 
prożnionym , bo inaczej stałby’ się łupem  K u r­
dów i T urków .

Za duszę ś. p.

WWfe IM  S it l iś
słuchacza praw uniw. Jagiełl. 

ulana II szwadronu Legionów pels.dch

m a r ł  ego w  niew oli rosy, sk i ej z ra n  odm e- 
sr-onyeh w szarży  p o d  Rokińną d n ia  13 

czerw ca 1913 roku , 
ja k o  ty d rugą  rocznicę śm ierci 

odbędą się

F^s z g  ś w i ę t a  ż a f c b t r e
we środę dnia  27 eze'rwca b. r. o  godz. 9 
■rano w  -kościele XX. Z m artw y-chw stauc 

p rz y  u licy  Łobzow skiej.
O t-em zaw iadam ia  P rzy jac ió ł, K -jlegów

Zm arii ego i  Znajom ycli
7I ck! d n a  

L 3R ee2E S*»

fi'

i

emer, prof. c. k. sesuinaryuni naucz, męskiego 
w Krakowie, były inspektor szkół, członek 
kouisyi egzaminacyjnej dla śzkói indowych 
i wydzalow-ycb i t. d., odznaczony złotym 

krzyżem z korona,
■przeżywszy la t  67, p:o d ług ie j a  ciężkiej 
chorobie, opatrzony  św . S akram entam i, -za­
sn ą ł w P an u  dn ia  25 czerw ca 1917 roku . 
WyproTYauzenie zw łok z ko śc io ła  św  L a m ­

i i  rz a  n a  m iejsce w iecznego spoczynku r.asta- 
H p i w'e środę dn ia  27 czerw ca, o  godzin ie  4 
is po po łudn iu , n a  k to iy  to  sm u tn y  enrzęd 

s tro sk a n a  żona, synow a i synow ie z a p ra ­
szają  K rew nych , P rzy jac ió ł, K o lfgów  
Zmarłego,- Z najom ych i pobożną P u ­

bliczność.

N abożeństw o żałobne
p rz y  zw łokach -odprawione zostan ie  we 
środę dn ia  27 ezen y ra  o gadzin ie  9 przed 

po łudniem  w  kcście le  św Ł azarza. 
Osel-ne zawia-kanisiuia nie będą rozsył wre. 

jg ą ą g g g ^ —  — — H

TełefmHi
fflfffifO ilS ftl

itzn§
l iw a  Rfiresp

F E I W E L  M A L T  E R
właściciel kawiarni

zm arł p ;c d ług ich  i d-ołegliwycli c ierp ien iach  
w 50 ro k u  życia

Pcvu-su iło  (dzieci zap ra sz a ją  K rerm ycii i 
Znajomych, n a  obrzęd pog--zębow y, k tó ry  
odbędzie się  dn ia  20 czerw ca b. r. z dom u 
żałoby p rz y  u licy  św. G ertrudy  1. 27 w prost 

n a  cm entarz  izrae lick i w  K rakow ie.

% dnia 26 czerwca.
U łatw ienie ruchu kolejow ego w K rólestw ie.
Lublin. D zienniki og łaszają im iadom ien ie  ge­

neralnego g uberna to rstw a , że koleje -zarządu 
w ojskow ego, k tó re  d o tą d  służy ły  celom  woj 
sit o ty y ni, będą oddane na u ży tek  u ła tw ien ia  ru ­
chu tak że  p ryw atnego , zaiówn-o tow arow ego 
ja k  osoboTYego.

Odznaczenie rektoia T v, ardowskiego.
W iedeń. . W iener Z tg “ demosi: Cesarz n ad a ł 

krzyż kom.undorski o rd e ru  Frainciszl-a Jo ze fa  "l 
dekiorac-yą w ojenną rek to row i unnY crsytetu  we 
Lwowie d row i Kazimierziowl' T\\-ardoTvskiemu w 
uznaniu szczególnie p a try o ty czn y ch  i pełnych 
pośw ięcenia zasług  podczas w ojny.

P osłuchan ia  u cesarza.
W iedeń. C esarz p rzy ją ł w czoraj n a  s p e c ja l­

nych posłuchaniach m iędzy innym i przyboczne­
go) ad  j u burta  cesarza niem ieckiego m ajo ra  hr. 
iło ltk eg o , by łego  p rezy d en ta  m inistrów  hr. Ola­
nia. m inistra, sp raw  zagran icznych  lir. C zernina 
i genera ł-m ajo iu  llo e fe ra .

R ad a  m inistrów .
W iedeń . W czoraj o godzinie 4 po południu  

pod przew odnictw em  p rezy d en ta  m in istrów  dra  
Seidlera odbyła się dłuższa ra d a  ministrów.

Z Sejm u w ęgierskiego.
B udapeszt. W Sejm ie toczy ła  się dalej dysku- 

?ya nad  prow izoryum  budżetow em .
Cesarz W ilhelm  do w ojsk.

Berlin. P odczas p rzeg lądu  w o jsk  n a  zacho­
dzie 21 b in. cesarz W ilhelm  w ygłosił przem o­
wę, w yrażając  żołnierzom  podziękow anie -oj­
czyzny za' ich w aleczne stanow isko  i w ytrw an ie  
wobec n ieprzy jaciela .

Przygotowań'a do konstytuanty.
P e te rsb u rg . (Ag. pe t.). O sobna n om isya , k tó ­

rej moruczono -wypracowanie u s ta w y  o wybo­
rach  do  k o n s ty tu a n ty , u stan o w iła  liczbę dele­
gatów  teg-o zgrom adzen ia  n a  800, tak , że jeden  
d e leg a t w y p ad a  na  200.000 m ieszkańców -.

F odróż  b, k ró la  greckiego.
Thusi9. K ró l K o n s ta n ty  opuścił Trczoraj Tliu- 

sis i  za trzy m ał się w  Y erguen, a b y  potem  prze­
nieść się  do St. M critz. W  sobotę  w ieczorem  
przyby ło  d o  T husis 30 G reków  z  różnych  m iej­
scow ości Szw ajcary i, aby dotychczasow em u 
kró lów 1 złożyć hołd . K ró l p rzy ją ł ich Tvezoraj 
p rzed  południem .

P C l ! g i ę r T. 0 W B " 2 ł S r
Jaśnie W iełm . Panu

B io s !  $o]c(ec!iOffli M m l
za  dokonan ie  operacy i, k tó i-ej w ynik iem  było- 
u ra tow an ie  m nie e -d  n iechybnej śm ierci, przeję^ 
ty  dozgonną TYdzięcznością, sk ład am  tą drogą 
na jg o r ęteze pod za i -k owa-r ’ e.
5691 W a le n ty  Langer. >

O p t ę s z e n i e .
istaliisiaw'OTvska c. k . D y rek ey a  kolei p ań ­

stw ow ych obecnie w S try ju , zam ierza p rzy jąć  do 
si.iiżbv kolejow ej k ilk u  inżynierów  hwdowy m a­
szyn, ja k o  a sy s ten tó w  ina.szyaroTvych z roczną 
p łacą 1.600 k-oren i systcm izoiwanym  dodatk iem  
na  m ieszkanie •—- w zględnie k ilk u  absolw entów  
<?. k. w \żs'zej szk o ły  przemysskiwej z dz ia łu  bu­
dowy’- m aszyn, ty c h a rak te rze  aspiaa.ntóTY na 
urzędników  rn. mię'Się.C7inem wyniagnodwcnicm 
ISO ko-ron. K an d y d ac i na pow yższe posad y  m u­
szą posiadać  zupełną znajom ość ję z y k a  n iem ie­
ckiego, jak o  u rzędow ego, zdolność fizyczną do 
s łużby  kolej-owej, jii.ku.tez w ykazać się: 

u )  m etry La chrztu , w zględnie urodzin , 
b) śTv;iadectTvcm p raynaieżności, 
r )  dokiim entam i wiojskowemi, s tw ierd za jące  

mi s to su n ek  Yccjskowy,
d )  świadectTYami cbyrdwu egzam inów  rządo  

wyoli. względnie- świ-a-dec-ŁiYem dojrzałości,
e)  św iadectw em  m oralności.
N ależycie  -os ^mplo-wanie i udcdninmntowar.r 

p o d an ia  należy’ w nieść najpóźniej dc. 10 lipca 
h. r  -do s tan isław ow sk ie j "<* k . D yrekcy i kolei 
państw ow Y cli obecnie w  S try ju , ul. Jag ie llo n  
?ka 1. 2.

W  Stryju, d n ia  23 czerw ca 1917 ro k u .
C. k . s tan isław ow ska  D y re c k y a  ko le i państw \ 

obecnie w  S try ju . 5719

m a W jjM g y s a J ts d l tz f lw i i
• : K S i K E B E 8 S  B E S S !

4753 ij
?<radraaggi aŁiiuiuuŁ.'.muŁM^aŁ STOł gggKacigsgggggiagK g ' /

'
Odpowiedzialny redaktor:

MICHAŁ K O N O PIŃ SK I.
Wydawca:

R U D O L F  GS id A ?7.

Kraków. Szewska 5.

poleca w i e l k i m  w y D o r z e  n a c z y n i a  k u c h e n n e  > S p h y n x « ,  t y a g i  * ie c l-  

m alne i  s t o ł o w e ,  k a s y  o g n i o t i w t ł e  i k a s e t ł r  p o d r ę c z n e ,  l o d o w n i e  

nokoiowe n a a s a r a J t w i  o r a z  k o s v  i  sieroy. n o  c e n a c h  r . a i n i ż s z v c h



K r  291
—SS&- -"»T - sT't> VV A W h  t* ĆJI? M 2? trwir«s 'ćrfrca ?r<V'

M e c  mesKi
przyjmują wszelkie roboty wojsko­
wa i cywilne de naprawy Kraków, 
nl. Librowszozyzna 6 , - r oficynach, 
V»rter, n& prawo. 5651

A k a d e m i k
doświadczany korepetytor, poszukuje 
gawornorkf la w si za utrzymani*, 
■^głoszenia p o i I. K. przyjma_5 
Admin. „N. Reformy". 5655 1 2

mslm
ile prowadzenia m leczam i. Wiauo- 
fcncić: Mleczarnia przy nl. 5 u isie  
pada 64 (S ta i.w iślna). 5652

W  lii fei. t s i s i
specyalisla  w matematyce I geam*- 
tryi wykreślnej, przyjmi lekcyc w  
m iejscu lub na wyjazd Zgłoszenia 
pod „Celujący" przyjmuio Admin. 
„N, Reformy". 5548 9 3

Retuszera
Idb r e t a s z c r k l  po.;: , uje ? na 
"prowincję. Zgłoszeni-) do 10 lipo^ 

od „Fotograf W." przyjmuje zrd- 
r.in. „N. Roformy". 5631 1 3c

P o s z u k u je  s i
osoby do samoistnego prowadzen:a 
Interesu za kaucją. Wiadcmańd w  
sandlu Lubuski i Król, Kraków 
tl. Karmelitka i,  5669 1 20

która 20 czerwca jechały pospie- 
•.zn, m pociągiem z Krakowa do 
dóochni i przez omyłkę zabrały 1 a- 
pe’usz bmły, ubrany wstążką w  
kwiaty, u zostawiły granatowy, pro- 
izę mój zwróeiti pod adresem i Ga- 
’ek, Kraków, Ryuek głów ny 1. 6 , 
* ouobrać swuj 6663

Z pouczy
fóraryto, wiedeńskie, w dobrym sta­
nie ma do sprzedania Piotr Kozbiał, 
Kraków- ul. MogilsKu (naprzeciw  
łogatk i). 5671 1 6

F i l  83 I M
dla chorego, mp’o używany, do 
rrzcd a a ia  W iadomość: ul. biomi- 
ładzkicgo 1. 14. I p ,  K oDjlańssi. 

5613

Sprzedam
fc, taaiG f o lw a r k  p o i Krakowem. 
Zgłoszenia przyjmuje Adm.nistr. 
rN. Reformy" pod P C, 32.

5646 1 9

S k rzy p c e
io  i-f i  nabędę okazyjnie. Zgłosz. pod 
„Sk rzyi»3e ‘‘ przyjmuje Administr. 
„N, Reformy". 6642

Nauczycielka ludowa
poszukuje ua cza3 wak&cyj odpo­
wiedniego zajęcia zo. wynagrodze­
niem łub za n u ż-m an ie . Zgłoszenia  
fe t. pod Jadwiga, p Mucharz.

6576 2 3

U C Z N I A
szkół średn: h przyjmie do nauki 
cukiernia Rosiewicza w Przemyślu.

5578 2 3

P a n n ę
rutynowana w ekspedycji, wiada- 
JV H językiem po!sk;m i niem ie­
ckim. przyjmie firma R. Mydlarski 
i  Brzozowski. 5581 2 3

H o W fT isj^ s ia
c l  1 lipcz. przy ul. św Jona: lo -  
L eI b iu r o w y  na i-szein piętrze, 
SŁlala/rcy się z sa li 20 mtr. na 
10  mtr., oraz z 6-cin dntśfch pokoi 
f.nriow ycii, ktrylaray i t. d. L o k a l  
sk la p c -w y  n a ro żn j Bliższych wy 
jaśn ea udoieli kanceiarya Dra Zo- 
jiotha, ul. Dunajewskiego 1, między 
godl. 4—5-lą  po poł 'dniu.

Bo 21 2 3

Rolnik praktyczny
kawaler, wolny od wojska, obersery  
z wszeikiemi gałęziazs- intensy­
wnego gospodarstwa, z kilkunasto­
letn ią praktyką, p«,3zukujo posady 
jam oistiej lub pod kierunkiem— ra 
wikt lub ordynaryę. Zgłosswnia 
przyjmuje Aleksander Brzezina, Dfb- 
nikl, ul. Różana. 6231 i  5

80ttł@?
w "obrym stanie, marki perzot, ta 
nio do sprzedania. Wiadomość mię­
dzy godz. I a 9 wieczór. FI. Rabina 
Msiselsa ]. 3. 6653 1 2

Poszukuje się
pokoja z całeji utrzymaniom i uży­
ciom fortepianu przy dobrej redli­
nie. Zgdossenin pou C. C. 4£ 0 .
przyjmuje Admia. „Ni Rafermy".

—  5656 1 4

M a p i e  

M m t e n k &
M cie być w ięksi./ lub mniejsay 
dług, który spłacę w dwóch latach  
Zgłoszenia listowne pod f f ,  W. 
przyjmuje .admin. „N, Reformy11. 

5647 1 2

2^
na kurcie wakacyjnym rozoocznie 
się we środę d. 27 czerwca. Upr&iza 
się zapisanych P. T. Aspirantów  
zgłosić się o gods. 3 pod adresem 
K u r sa  u „ap, K ła k ó w , ul, Czarno­
wiejska 32, rt p . 56 f 1 1 2

Posi.dk.ujq p o Ł o ju
w Kraków' o, ile możności * calem 
utrzymaniem, przy inteligentnej ro­
dzinie. Zgło?;cuia x podanleir wa­
runków do 1 lipca do Krakowskiego 
Biura głoszeń, Kraków, ul. Duna­
jewskiego 9. 5385 i  2

Oo wynajmuia
od 1 lipca 2 pokoje umeblowane,, 
łazienka, przedpokój, oświetlanie 
elektryczne, kuchenka gazowa. W ia­
domość u dozorcy domu. Ul. Kar­
melicka 46. 5650 1 3

P a s m a
katol. puząca biegle na maszynie 
po poi i niem., j(i i-zebna. W iad. 
w kano. adw. Dra ifnssila , ul. Kai 
melirka 15. 5535  j  o

i i a m l e i s i  c ę
obdłuźoną, kupię, z wkładen siilka-
u&stu tysięcy koron, Kgło?zenia list.
P>7d „  1 Pr^jm uje Admicistri 
„N. Retormy". 5 5 73  j 3

S s J S f l i r i - 3
jeden pokój z kuchnią i pięknym 
ogrodem, m. l e t n i e  m ieszkan ie /  ra  
pokój  ̂ *y Krakowie na przeciąg 
siedmiu tygodni,  od l o  lipca włó­
cznie, Wiadomość. 5'a r a o  w s k » ,  
A ib d le it, i i r a e s i a w i t e .  5857 l  a

Adwokat Or Artur Hsrsiein
Kraków, ul. Grodzka 1.58

poszukuje rutynowanej e i u r «  
d a f t i l i i .  5628 i  2

Oo sprzedani
garnitur meoli lustro, s lc ł i kre­
dens. Uf. Garnarsk.i 1. 5, 1 p.

5528 3 S

1 5 0 .0 0 0  k o ro n
jest do ulokowaaia na hipo­
tekę realności lub dóbr tabu- 
larny-e’ . Eliższych wyjaśnień 
udziela Biuro notaryalne ol. 
Poselska 1. 20. ós34 i 3

P o t r z e b n a
dziewczyna do r-esłuj domowych 
i i9 kilka godzin przed p ł u diii •: rrj 
1:1 Gąrnca .,ka 7, parter, Jrzv/i na 
prawo. 5517 2 2

iv wieku i i  I# lat (umieją­
cy c z y ta ć  i pisać) do drobnych 
posług-, g ło szen ia  przyjmuje 
Administracja ,.N. Kofoimy".

95C 9 O

lofiryka Horkśa
w Krakox«iej eżfc-dzłśa 71
dostarcza w3?slkich korków, oraz kti- 
puae nowe i używane, ze szampa 
nówek płacę 50 bul. 5551 2 10

i opłacony o- 
trzym a każdy 

n ’ żądań'e 
mój katalog 
g ł v/ny, za- 
wierającyoko 
ło 4000 odbi­
tek  z zegarkami, złotem, 

srebrem instrumentów muzycznych, 
"przyrządów do golenia. Skrzypce 
studenckie i koocm ow e K 1 2 -—, 
J.4-— 13 2 •- , 86-—, 30 —
p wyżej b  .. r cnijki K 8‘— , 
lo — , ' 12 — , 16 —, 18-— , 92— , 
80 —, 40-—, 50-— i  wyżej. W y­
mianu dozwolona lub zwret pienię­
dzy. WTysyłka za pobraniem przez 
JScua Wysyłkowy Jana Ksara- 
ł h ,  C. i k dostawcy dworu, B rtli 
Nr 1356 (Czechy). -3469 10 40

z t d n j e  s i t

tfó ie sz k a m a  śrś>dm is 
ś c i a  a a  la *  s z e ś ć ,  a  to  3
po boi na kanctlarye, na par- 
tprue lub na 1 piętrze, a 4 po- 
k<ń z kuchnią na 1 lub II pię­
trze. — Zgłoszenia listowne 
przyjmuje Administracja „N. 
Reformy” pud 5S<£G.

5640 1 "3

K 0 v ? s c h  b u d y n k ó w  a r s  e -
w s a s i y c h  do przewozu koleją 
o 1, 2, 3, 4, 5 stancjach, oraz 
większą ilość drzewa sprzeda 
r ł i i t o r a ,  S t a r j r  s ^ c z  '

5636 1 3

Piękny, skarogniady, wierz­
chowy

k o ń
doskonale ujeżdżony, jest na 
sprzedaż w dobrach hr. J. My- 
cielskiego, Wiśniowa nad W i­
słokiem (poczta loco).

5711 1 3

W i l l a  K a r p i e l a
w  K r y s i i c y  -  Z d r o j u  wynaj­
muje (iziael.) pokoje z  u t r s y -  
M a s i e m .  Panienkom bez ro­
dziców zapewnia się troskliwą 
opiekę. 5683 l 4

Miodu
p s z c z e ln e g o ,  naturalnego, ja m e ­
go lub ciem nego kupię każdą ilelć. 
Zaatrzegam  sobie obecność przy wy- 
t rz ą a .n iu  plastrów  Oferty do „Ł a - 
k : o l “i K r a k ó w ,  nl. K arm elicka 15. 

5239 3 4

Prywatne

Z re fo rm o w a n e  S e m in a r iu m  Z e ó i l a
w Krakowie

^ r y t i S u j a  W P I C Y  n c z n n i o  s p  I  i  17 k u r u  e«? d a ś a  
2 5  d o  10 c A s r w c a  U . r« e o d z i e s s i o  a i ą i s y  g o ć z .  
S! t ą  a  U r z z  p r z y  B i s k g p i e f  h  2 ,  I I I  p . ,  b,  
„ J a e ^ y  O ł « a ‘f,

Pierwsze dwa kursy soaią charakter ogólnie kształcą 
cej szkoły kobiecej Specjalny nacisk położono na naukę 
o Polsie.

F a  Eftsra I przyjmuje się nczenice S4-!j*n;a z ukoń­
czoną III kl. szkoły wydział, lub śred., na kurs II uczenice 
ló-Ietnie po złożenia egzaminu wstępnego. 5544 3 4.

i
lat 54, Polak, kat., oh. austr., pierwszorzędna siła tecimi- 
czna samodzielna, b. starszy inż. nadzorn nad kotłami, spe­
cjalista ruchu fabrycznego, z 25-letnią praktyką w tym 
dziale, jako doradca techniczny, projektodawca, wykonawca 

kierownik wielu zakładów przem Królestwa Polskiego, 
poszusuje odpowiedniej posady. Zgłoszenia przyjmuje Admi­
nistracja rN. .Reformy” pod X ażyai«? 125. 5645 i  3

!  i i  1 3  l i i

S y p i a l n i a
bisie, na jednę osobę, do sprzeda­
nia. W iadomość: ul. Kopernika 22, 
I piętro, wprost schodów. 5431 4 6

UM sit.-tóiraitay
Janiny Garguiowej w Bochni wy­
konują portrety z każdej, naw ot 
najm-,i®jszej fotografii, po cenach 
przystępnych. W ystarczy przesłanie 
fotografii z podaniom wielkości 
mającego się wykonać portretu. 

5331 5 15

R e t u s z e r k e

lub r e t u s z e r a ,  mogącego podjąć 
się samodzielnego prowadzenia filii 
zakładu art,-fotograficznego, p r z y j-  
t»ie s i ę  n a ty c ttJ c ia sL  Płaca 400 
koron m iesięcznie. Zgłoszenia: 2a-
k t a d  a r l- .?  i t i t g r a f t a a i y  J a a i ą y  
C E rgalow ej; ilo a k a i5 - 5328 7 10

składające się z następujących artykułów: 
szczotka do szorowania podłóg, szczotka do szorowan:a rę­
czna, kamyk do szorowania naczyń kuchennych, paczka Si- 
raksu do szorowania naczyń, 3 arkusze papieru szmirgiowego 
do noży, onża flaszka Sidolu, paczka proszsu do prania, 
paczka Boraksu i paczka Srarkinu do bielizny, flaszka farbki 
do bielizny, paczka farbki Jo barwienia materyi, pudełko 
pasty do bucików, paczka C+arantolu do konserwowania jaj, 
pudełko wjrkłuwaczy, paczka Molidoru przeciw molom, pa­
czka proszku przeciw owadom, pudełko trucizny na myszy 
i szczury, rolka lepu na muchy, paczka papieru klozetowego 

wysyłają opłatnie za zaliczką 6373 4 6
Z f @ € i f 3 3 C 1 0 i 3 @  f i t m y

D r © b n ® f : i k ó w .

P o d e b r a n a  p r z e s y ł k i .
We czwartek, t. j daia 23 czerwca b. r. o godzinie 

9 przed południem odbędzie się w magazynach kolejowych 
tutejszego c. k. urzędu ruchu 5549

ptiM fczna lley taeya
nieodebranych, a po myśli § 81 (4) regulaminu ruchu kol 
do sprzedaży przeznaczonych przesyłek.

Spis tych przesyłek przejrzeć można w kaneełaryi na­
czelnika magazynów, w godzinach urzędowych.

O g ł o s z e n i e ,

B a ia  2 9  c s c r w c a  IGI7 r , o godziu.e 11 przed po­
łudniem odbędzie się

f  y c z a f c e  W i i n s
Członków

Towarzystwa wzajemnego kredytu
«,y R a t lo is y ś lu  W ielkL ti

Stowarzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną porębą, 
z następującym

F e ? z ą J k ie m  f i s i e n n y a :
1) Sprawozdanie Zarządu z czynności i rachunków za lata 

1914, 1915 i 1916;
2) Sprawozdanie Komisyi kontrolującej i wniosek tejże 

o udzielenie Zarządowi absolotoryum z czyncośei i ra­
chunków za lata 1914, 1915 i 1916;

3) Iokrycie strat z łat 1915 i 1916;
4) Wniosek Zarządu w sprawie ewentualnej likwidacji To­

warzystwa i wybór liKwidatorów;
5) Wnioski i interpelacye członków.

W razio braku dostatecznej ilości członków, wymaga­
nej statutom, do powzięcia prawomocnych uchwal, oT.ędzie 
się ponowne Walne Zgromadzenie Członków tegoż Towa­
rzystwa, w tymsamym dniu i z tymsaiuym porządkiem dzien­
nym o godzin;e 12 w południe, które bez względu na ilość 
obecnych członków' prawomocnie obradować i uchwalać 
bęrizie.

55 37  3  3 iŁ a r z ą d .

fgga^q»?saaigg8«fr«3S gaaggsaiassEa

Czas odnowić prsunmerats
c a

Biuszcr. Tygodnik di a kobiet.
Kwart- K 10, 7. przes. K 12- 

FĆaiy Światek. Pisemko dla 
dzieci. Kwart. K 2'50.

Nowości lilustrow aae, K w art.
K 5.

Rolnik. Tygodnik. Półrocznie 
K 8.

Tygodnik iiiustrowany. Kv.art.
K 7 20, s  przes. K 8‘40

Prenaneratę przyjmuj? Księ­
garnia 0 . E. Iriedieinń, Kru­
ków Rynek 17. 5418 3 6

Kitrownik M eity
z długoletnią praktykr. w  pisrwszo- 
rzjJ ycb zahładaob keramiczoycb, 
p ii-cr się do budowy, odbudowy i 
kierownictwa odnośnych zakładów. 
Zgłoszenia pod „Zawodowi !C“ przyj­
mą Jb Administracya „N. Re orm y‘. 

6442 -3 3

F r z s s s s y s S o w l e e
z 6-Io tn ią  d z i c w c z y s k ą ,  zna­
jący się dobrze na gospodarstwie 
rolnein, r.oleca s'ę do rzetelnej pe- 
mociy w kazdjm  kierunku na Czas 
letni, w zamian za dostatnie utrzy­
manie. Zgłoszenia pod „Ł cK 4i!.y“ 
przejmują' Admin.' „N. retormy".

5443 3 3

K p i ę  f l o w
. kilku mórg- * pola, sadem 
ogrodem, w okolicy gilzie sie­
ją hreczhę i są iij-y. a to 
w celu założenia pasieki. — 
.ozkeha średuia, gimnazyum 
lub realua konioczue, tak, aby 
dzieci doleżużaó lab docho­
dzić mogły. Kazimierz Tisi- 
kiewicz, nauczyciel w Grze- 
irurzówce, poczta Hyżne.

5450 2 2

Poszukuje się rutynowanej

g o s p o d y n i
która  umie gotować, za do' 
brem w ynagrodzeniem . Zgło­
szenia: M . 8 .j poczta Cha­
b ó w k a . 5448 2 2

Pierwsza koncesjonowana przez c. k. Namiestnictwo

s s M  liroiM 1 s^fda
ellea śvł. Eyayża 1

otwiera za zniżoną opłatą dia ciezeinożuych pań i panienek, równie 
dla sen.inarzystck ) nauczycielek, chcących najaoirładniej wyuczyć ni 
kroju, dnia 2 lipca kllrS wakacyjny najłatw iejsiogo kroją francu 
skiego. Zgłoszenia l  wpisy firsyjmiijo się codziennie, od godz. 9-te 
rano do 12 i od 3 po południa do 6. 5666 1 3

M a m ’!
chrzestne matki, ciotunie i inni krewni niechaj najmilszym 
kupią laleczkę, ale tylko z prawdziwemi włosami do czesani;!. 
Laika z praw. włosami jest marzeniem wszystkich dziewczą- 
tek. Wyrabia je krajowa fabryka lalek w Krakowie, ul. WoB 
tdca 1. Największy skiad lalek i wszelkiego rodzaju zabawek 
dla chłopczyków i dziewczątek. Wózki dla lalek. 5457 3 lo

S w ę d ź © * ! ! ©

P e c e c i e  3321  17  50

© 7» a ’ e a M e

Ś w i e r z b  a l a s z a j e  

' C h o r o b y  o k ó n a e  

Itfrzocty. i ra n ?

niaśf liufszfyoowa,leczy pewnie 
i ' szybko

Nie bradz i i jest zupełnie bez woni 

Należ.ueIriały tygel 3 K, duzy 6 K. Tygiel familijny 9 K.
do tego mydło jałowcowe K 4'—

G e r i i  S ć e u c ? ,  a p t e b a r  : ,  N f f ig j k u F u s  7 7 .

Pierwszy wiedeński koncebyonawaur skład

u t y m & m t h  w m ś w  m s m k l z h
tak i*  TTSzeilbi ĵro rodsaju nprzfti na konie m i /.awdze na skiad z i. o w bar­
dzo wigikiia v«jferie, f e jp ó l  W io d le i, n .t ł'rat3Mt,r»aa> 72
hotel Konibaha, Tel. 44.40Ó. Poż^-ł. koreag. w jszjka niem, 131 74 0

Nr iris. 16 '18/17.  ̂ 5710

HALA LICYTACYJNA
c, k. Sąaa powiatowego cywilnego w Krakowie,

u i i o a  -s'A\ T e m a s s a  1. £ 9 .

\Ne środę dnia 27 czerwca 1917 r. i w dnie następna o go­
dzinie 9 rano będą sprzedane:

Ubpąaila Bsicsskie, r o ^ k ,  różnego  eja- 
teaiiliM i ruziss£aa»ów, ©afąśel u ly w a ’fii«i| 

znęskief, pościeli i  isprzę- 
iy  d e ltow e .

Kraków, dnia 25 czerwca 1917.
Bliższe szczegóły aa tablicy przed Halą umieszczone.

w pożyczce wojennej ,]est

4621 4 0 forma

1. U bezpieczyć m ożna każdą osob ę w w ieku  18—55 lat, także o f i c e r ó w  i  Ś o ł n i e i ^  
będących  w  polu,

2. Na w ypadek  śm ierci u bezp ieczon ego  otrzym uje su b sk n  b ujący  r i t ^ l e h m i a s t  u b ez­
p ieczone ob ligacye VI pożyczki w ojennej bez obow iązku  d a lszego  p łacen ia  prem ii, w każdym  
razie zaś po u pływ ie 15, w zględn ie 20 lat.

3. Prem ia su oskrypcyjna za 1000 K p rzy  ubezp ieczen iu  na 20 lat w yn osi rocznie 35 K, 
p ółroczn ie 17 K 85 h. *

4. The płaci się  żadnych ubocznych  dodatków , ani należytości
5. W razi9 zaprzestania p łacenia rat prem iow ych, w płacone r a t y  n i©  p r z e p a d a j ą ,  

lecz su bsk ryb u jący  otrzym ują stosunkow ą r ó w n o w a r t o ś ć  w p ożyczce w ojennej lub gotów ce.

i a
p i z y i m u j ą  c , k .  Starostw a, _ c k. U rzędy podatkow e, U rzęd y  gm inne i parafialne, B anki 
i K antory w ym iany, jakoteż F ilia  c . k .  F u nd u szu  w K rakow ie, gm ach S tarostw a lub ulica

§w. Marka 1. 20 II p.

<j d iu k a /n i L iterackie i w  K rakew ie, ulica J ie ie l ło is k a  L r

S k l e p
duży, narożny, 7. kuklru* ii-S/ijami 
Włś.cinnyuii, p iy  . ajiP^clAiwrzeg 
ulicy, blisko śródmieścia, vr k.orr.u 
od kilkunasto lat jest ogólniu 1 tli 
ny, dobrzi wyrobiony handel ko­
rzenny z restauracją, do wynajęcia. 
Wiadomość w Biurze dzienników i 
ogłoszeń ólaryana Hupczyca, Kra­
ków, ul. Jagiellońska 7. 5660 1 2

E 3 p o ’<Oi, z nowoczesnym kom- 
furteir j dobrym rozkładem, w dziel- 
n:cy Piast-ji lub t. p., od 3 jpa- 
Ż Ł iies-n ikE . Zgłoszenia b poda- 
riem  ceny przyjmują pod: F, Ł, 
J. Hopcas i A. Salomonowa.

5659 1 2

1  p o w o d y  w y ja z d u
na wp. 
nie

wakacyo, odnajmę dwa, względ- 
jeden pokój z kuchnią, umeblo­

wany, jasny, słoneczny, na lipiec 
i sió-rpień. Zgłoszenia codziennie 
oii godz. II  db oFJaworski, ul. Nie­
cała 4, II piętro, na lewo. 5633

i i i f c d  i f f i ó ® ..
pierwszorzędnych malarzy pol­
skich d o  s g r M d a a ia .  K sSą- 
f j s r a la  a .  W o jn a r a , uiica 
Szewska 20. 5662 1 3

lub samoistnego zarządu v  ęk- 
szem m ieście powiatowem w Ga- 
ticy i poszukuje o.l lói września b. r. 
długoletni dzierżawca apteki. Zgłc 
szenta z padaniem waranków przyj­
muje C. Waydowicz, Ustrzyki Dolne.

'  5630 1 4

P o  s p r z e d a n i a

łÓŻkO f& sne 1 wkiadem spręży­
nowym, k a n a p a  pluszowa do roz­
kładania, otfttrana mało używana, 
Okno kompletno z szybami i fu­
tryną, prawie nowe. Wiadomość: 
nl. Szlak 20, I p. ' 5608 1 -2

uo sprzedania
nowo, w ioikie budynki fabryczne 
z mało używaną maszyną parową 
o sile 75 HP, z 12 suszarniami, z 
obszernym_ placem składowym, po­
łożone na Śląsku austryackim wśród 
wielkiego fabrycznego m iasta po­
wiatowego, tuż obok kopalni węgla, 
fabryki sta li i żelaza, tartaków i t. d. 
Budynki to są połączono kolejką 
ze stacją  kolei państwowej i na­
dawałyby się na fahrykę maszyn 
rolniczych, msLii giętych, nawozów 
szlucznych, lub inną podobną. Na 
hipotece pożyczka niskoprocentowa 
długoterminowa. W iadomość: w Ban­
ku rolniczym, Frysztat (Śląsk).

5637 1 5

l i i i
dwupiętrowa, z oficynami, w sta­
rym Krakowie, w pobliżu plant, do 
sprzedania. Wiadomość między godz. 
2—6. Czuchro, nl. Pijarska 1, 15. 

' 54P8 3 3

b łęd n ik  ekonomiczny
rodowity Niemiec, z Górnogo .■ślą­
ska, okoio 48 lar, żonaty, wolny od 
wojska, obeznany także z manipu­
lacją tartakową i leińą pragnie 
zmienić posadę zaraz Zgłoszenia: 
Karol Strauch, Jabłonków, S!_. k 
austr 5370 o 3

R ealność
nadająca się np. piekarnię lub r.a 
innego rodzaju przemysł, jest dn 
sprredania. Zgłuszenia prd Real­
ność 27 przyjmuje Adm inistracja  
„N. Reformy". 5487 2 3'

I m  t e  p e i i i i i a
kamienicę dwupiętrową z oficyną, 
lub mat, folwark, bez inwentarza. 
Dokładny opis z podaniem ceny 
knpna i obciążenia, oraz ulioy lub 
okolicy pod Liine, Tenezyr.ek.

5454 3 3

Poszukuję
w którejkolwiek dziehijcy m iasta 
pokoju umeblow. (choćby najskrom­
niej bez pościeli i naczyń) z Kuch 
nią, na lipiec i sierpień. Zgłoszenia 
poa Mą.'ja O przyjmuje Admin. 
„N Reformy". 55 4t 3 3

Don;
jednopiętrowy.

z oficyną, w dziel. XI, do sprze­
dania. Wiadomość w Dębnikach, 
nl. Barsaa 1. 4. u stróżki.

5106 5 5

la
poszukuje s:e zdolnych agentów i 
agentek w celu podróżowania za 
zamówieniami na powiększanie 0- 
brazów. Oferenci zechcą przedsta­
wić się; codziennio od godz. 4—6, 
Hotel „Bity", Nr 38, Kraków, albo 
pod adresem: L. Lax, Nowy Sącz.

5605 2 2

K u p u j ą  g « j ( t e F 9 b ę
męską używaną; płacę najwyższo  
ceny Napisać korespondentkę do 
L. Schmausa, Kraków, nl. Sze­
roka 1. 22. 5?29 O 10

Poszukuje się

2  p £ a i e * s
I. z

00  (O SiłS j^O
od 1 lipca, pokój um alow any , 
eiekirycznem ośw iołl« “ l,eB1 na J* 
dnej osoby UL \VieloPole ■ ■

5610j ł  2________________ _______

srebro, zęby sztuczne, kamienie war- j p f k o s t u  s z t e n e g o
teściowe antyKi. Pracę najwyższe w najlepszej łł  ® Ia Ge-
ceny. Zegarmistrz M elcer, a l. neralna r4,p, Ł l a n ! *
‘ łavrL ivska 16, obok maga- t«3i ’i(;zn? &r^kowio 0 0 '

^  z\na broni. 5354 5 10 dsiicHś ^  «« oo20 2
   ~

M a s a ż y s t a
mający lcnrsa, poszuklijs posady 
W'ykonuje wszelińo zabiegi masażu, 
lijdropaM'i; stawiaj bańki, pijawki; 
uskuleczoia manikuro, ucdikuro. Po- 

o.jmijje się dozoru i  opieki nad  
chorymi. Kamieński, Fraków, ulica 
Brzozowa 14, parter. 54S3 3 3

O s o b a
inteligentna, w  średnim wiaku  
znająca się dobrzo na gospodarstwia 
domowsm i wiejskiem, poszukują 
pcsaily do zarządu domem w» dw-o- 
rze lub na plebanii. Zgłoszenia pod 
„Praca 20" przyjmuje Administr, 
„N. Reformy". 5539 2 2

n i  h m  IfOiKoiHieoo
orsz konworsacyi udzlola podcza* 
wakaoyj M. de Brion, Kraków, nl. 
D łi-ga 78, II p. Zgłoszenia przyj­
muj;) codziennie między z. 9 — 10'/, 
przed południem. 5574 2 3

IteSislf!
poszukiąe posady w Krakowie »
dniem 1 października 1917. Zgłe  
szenia z podaniem warjmków pod 
„SOO<{ przyjmuje Admin. „Nowej 
Rofirmy". 5577 2 4

koirzełdio Kuchurlw
i czysta pG sU agacrJia. Ul. K.o- 
toerowska 1, 14, 1 p. 5594 2 S

K o r .  3 0 .
Biuzld markizetcwe. modne ręczni* 
haftowane. I ‘lao Dominikański 5 
Zakład haftów., I piętro. 5506

P e f t e m u r g m
i arion awastyni wyrabiamy szyi 
ko p ,r a « o  s f u ih y  j e S a o r .  a  ais ot 
Specjaliści W!u-.v:a;ą też wsz-lkie  
e g a E u iio a , zwłaszcza e sa m r y -  
CŁ C. Informacje i zgłosz. aia od 
godz. 2 -4  po połudn.u. Skiirsń 
aznpi>". H r a a ć w , ul. Oza chodiay 
ska 1. 39/U. i 5269 6 6

Fabryk? siiterska w? Iwowu
o popędzia parowym, k o i^ le f-  
nio urządzona jest cio sprze­
dania lub wydzierżawienia, 
ewentualnie rei/n ituje się na 
spólnika. Zgłoszenia do Biura 
ogłoszeń Sokołowskiego, Lwów, 
pod „Stolarnia". 5459 3

Kupię majątek
z inwent. idobrem i budynkami, przj 
st. kolej., w środkowej Ga'icyi. Bt 
doń ilość ziemi cenę. miejscowość 
Sprzedam zbiornik żelazny, u e  uży 
weny. 1090X 99 S^-lOO, 3 mm gru 
bość- blachy. Żublk Krynica.

3153 2 2

ubrania m ęskie, futra, dywany p er  
akie. — 5. Satzaor Srack" 5.

5296 6 21 *

Pos7!iKiii0 pomocnika
lub pomocnicy do składa larb, per
fumeryi i a r ty k u łó w  zoale tow ych
L \Vsi"d!-rg, Ptaków, nl. Grodzka 26 

5491 3 3

1 nowa kam ienica II p., 35 ubikucyj
1 „ ,  R P - l f  n ,
nieskończona, nadająca^ię ua w szcl 
kie kojnbiuaeyp. '■ powodu slnżbr 
w łaśeićiela przy wojsku korzystris 
do sprzedania. Pod­
górze, ul. Lwowska 9, między godz 
3—6 po poł. 5531 2 2

- IJ b s lw f  mleka
w każdej i!olei poszukuje sklep tu 
warów mieszanych, przy ul Krup­
niczej 1. 24. Dawniej mleczarnia 
Skwirozyńsklcgo. Dł.-ui uch za. 

5n42 2 3

D o  w ynajęcia
od 1 lipce 2 poksjs Cir.eblowaiie 
Ul. Krowoderi są 19 parter. Tamże 
do ulokowania 10 lub !!S ;lys!?cy 
koron. 5562 8 o

K a ra b e l i  p c isH w j
pieknej, artTst«cznio I f e a a o J .  w 
fetiie  do 15GO* * ,  posznkiijs Biuro 
k u p n a  i sp rzed a ży  m ają  mrów .T. aop- 
skierro nł. Szewska 5. dla I. P . B 

5550 4 4

P@SZłEku|e 4
rządnych

P'.erivszo-

EieMfCTATzia n d s |f s k a  «
e. 5595 2 3

W  S k a w t o a ^ e
4 - 5  m o rg ó w  ł ą k  gj? kuszenia ». 
potrawem de spr£C®?.!eśa. S to  
ń o ?a  do wrnaiecio ó\ laucmość; 
LutoiTa Hći, K rsk-óły, ul. DTu 

60 Ir.b w s czwartek /28  b m 
L. Kol, gRawisia, na fe łp .

559S 2 2


